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sienią pańszczyzny w Galicji i to zniesienie 
istotnie przeprowadził i utrwalił?

Gdyby nasi moskalofile poszli byli za hi
storyczną prawdą jak centraliści, i podobnie jak 
ci mieli tyle poczucia przyzwoitości aby w ro
cznicą śmierci wielkiej sławy cesarzowej nie 
obchodzić wesołej uroczystości wstąpienia na 
;ron jej następcy, i obchód nie dnia 29., lecz 
30. listopada urządzali, toby zwichnięty został 
zamiar ich kontrdemonstracji przeciw polskiemu 
obckodowi, nieprzyjemnemu Moskwie. Woleli 
więc pójść wbrew historji i obchód nrządzić na 
29. listopada, aby tylko ntrzym&ć swą główną 
myśl, zamierzoną tym obckodem, i usłużnymi 
okazać się Moskwie.

ŁwÓw fi. 29. padźieruika.
(Antidemomtracja naszych Bnsskich przeciw 

obchodowi listopadowemu. — Sprawy galicyjskie i 
siląskle. —  Borba Czechów z Niemcami a Niem
ców * Węgrami. —  Centralistyczni delegaci Izby 
posłów w śmiertelnych ambarasach).

Kto we Wiednin czyta telegramy lwowskie 
w centralistycznych dziennikach wiedeńskich o 
rozmaitych planach, uchwałach, projektach do 
resolncyj naszych Ruskich, ten me znając sto- 
j i łk i  miejscowyek, mniemaćby mógł, że ta 
w Galicji rozwija się agitacja silna Rusinów, 
wymierzona przeciw Polakom, lymczasem rzecz 
sama obraca się w ciasnem kołku moskalofilów, 
działających na komendę moskiewską. Nie są to 
narodowe objawy ogółu Rusinów, lecz tn «s«m 
Moskwy podejmowane wałowania^ Zaledwie Po
lacy objawili zamiar obchodu pięćdziesięciole
tniej rocznicy wojny o niepodległość przeciw 
Moskwie, już zaraz moskalofile nasi zaczęli 
przemyśliwać nad sposobami, jakby sparaliżować 
tą przeeiw Moskwie wymierzoną manifestację. 
Dawniej w dzień urodzin lub imienin cara u- 
nądzaU bale lub wieczorki muzykalno dekla- 
macyjne, nie śmiąc jednak na plakataeh ogła
szać powodu, ł0* 4® * °bawy przed policją, już 
to wtedząe, i* większa część zaproszonych n- 
snnęłaby się udziału, Ale na 29. listopada 
nie przypada żadna uroczystość carska. Na 
aozęsde centraliści w prowincjach niemie
ckich, celem zaagitowania włościan niemieckich 
■Ja swych planów, stanęli na czele organizowa
nia obchodów na cześć wstąpienia na tron ce- 
aaria Józefa II., wybrawszy go sobie za pierw- 

j  prototyp w A aj. oentralimu i libera
lizmu a wielkiego przeciwnika księży. Pod tern 
b*słnm centraUśei robią z tego obchodu de
monstrację przeciw dzisiejszemu ministerstwu 
Taaffego, jako przeciwnemu centralistom libe
ralnym a niby sprzyjającemu klerykułom i fen 
dałoml

W lot pochwycili nasi moskalofile tę spo 
uobność i z obchodu wstąpienia na tron cesarza 
Józefa starają się wytworzyć antidemonstracj 
Przeciw polskiemu obchodowi wojny o niepod
ległość przeeiw Moskwie, jak to telegramy 
lwowskie w pismach wiedeńskich wypowiadają 
°twaircie.

Z początku postanowili eentraliśei mani 
^ustację tę nrządzić dnia 29. listopada. Lecz 
8dy historycy wykazali, iż cesarz Józef II. nie 
W6gł 29. listopada wstąpić na tron, gdyż cesa
rzowa Marja Teresa umarła dopiero w nocy z 
unia 29. na 30. listopada, więc centraliści prze
nieśli obchód na 30. listopada^ aby nie zada
wać kłamu historycznej prawdzie i tym sposo
bem samych siebie nie ośmieszać.

Ale nasi moskalofile nie poszli za tym 
przykładem. Go tam u nich znaczy history- 
®*#a prawda! Im chodzi o sparaliżowanie pol
skiej manifestacji przeciw Moskwie, o nic wię
cej. w  dniu śmierci więc cesarzowej Marji Te- 
r®sy obchodzić będą wesołą uroczystość wstą
pienia na tron eesarza Józefa II. Dlaczegóż 
nie obchodzą nigdy wstąpienia na tron mo- 
*n*ehy, który w r. 1848 podpisał dekret znie-

nom, aby się liczba konserwatywnych głesów 
pomnożyła.

Walka p zedw niemiecl m n Czechach co
raz bardziej się wzmaga. Czeake Noviny ude- 
rzyły na Czechów, którzy dzienniki niemieckie 
trzymają. Koruna Ganka uderza, dlaczego przy, 
budowie kolei wicynalnej PeceK-Zasmnk nie- 
mięci eh robotników i inżynierów użyto. Ko 
linake Nomny w*st»wiają na pręgierz nazwisk* \ 
Wszystkich firm « uolinie. które na szyldach 
napisy niemiecku łają.

Centraliści natomiasi rozpoczęli kampanię 
odwetową przecii Węgrom. Tak n p. zrywają 
stosunki z węgierskimi haudlarżam n n - tak 
przynajmniej głosi! ale my tema nie wierzy
my, gdyż takzwai wino awtrjaekie, jak po
wszechnie wiadomo, jBr  w istocie winem wę- 
gierskiem, tylko x zaprawą kwasu, produkowa
nego pod firmą winą w okolicach Wiednia. Z 
samego Banatu 600-900 wiader rocznie idzie w

We wtorek d. 2. listopada rozpoczną się w 
centralnej komisji dla regulacji podatku grun
towego obrady nad operatem szacunkowym dla

7  toionniub..d  £ ^ “* 2 ^  I w l f f i

st^ro ctrzymało prowizoryczne podanie w; ó mieIi handlarze z Magdeburga. Jak

ltt * « $ £  
J o to w S a f P i l l f ł  V * . 5 -  i w " .  t S f r ’ X '

(0 pierwue n |«  «bj W u « » o  t»- fiJJ™ “  M*
plt.l altidowT -  oblKaon, w memorjile TJ- , “tart'r' “  w ,S6lr-
warzystwa na 25 mu. złr. — zredukowało; ? *------------
powtóre nie ckce rząd pozwolić emisji obligacyj _  _
przed skończeniem budowy. Kwestja zasadniczą,.. ^  JLi
czy koleje gwarantowane i niegwarantowane ma- .cr.ete8.em. 7®
ją być w jsdną *ieć zlane, żadnych podobne ®by ,w°beo P ot»nia pou-
trudności nie nastręczała, -— uje doszło się do tycznego zaniechano mann okrawywania budże- 
poz}tywnego rezultatu, a tymczasem inne bie- ;Q wojskowego, a mianowicie, aby wszystkie 
żąee sprawy kolejowe ministerjum zajęły. Zreszią ^rtyfikacje P®*w®ł®no. Udawali się do ministra 
podobno w mińisterjnm handlu jtsseze nie za-; ten oświadczył, że żąda tylko tego,
padła finalna nchwała co do tego, czyby nie le-ieo lezbędme jest potrzebne, a jeżeli chcą co 
piej było kolej Transwersalną kosztem państwa: _ i zreduknją podwyśszenie
wybudować. Zapewne po otwarciu Rady państwa) wydatków na *ywność dla wojska. Tymczasem 
posłowie galicyjscy z&urgują w tej sprawie.* c^itraliści te^ właśnie pozycji zniżyć nie mogą

Kronika warszawska.
(Tramway, jako tig m m  U m porit i połączona z nim 
m a r z e n i a .  —  Pierwsza projoktowana linja tram- 
w«jowa. —  B a g a t e l a  i historja ,  o kulawym bur
m istrzu*.—  W y ś w i e c o n i e  z Warszawy Towa- 
r*ystwą gazowego dosauekiego. —  Nowy kościół 
kalwiótki.— Zwtot cenzury ku dawnej srogośei.— 
Bada dl- korespondentów z Galicji do plam war

szawskich.)

Tramwaj!... jako manna niebieska, upragnio
na P’ o  rozpieszczonych na puszczy synów' 
Izraela, z gorączkową niecierpliwością wyczeki- 
wasI  P?»z lndek poczciwy Syreniego grodu.

mniej do ulubieńców losn nie mogący być 
gultazonym... tramwaj ów, ściele się już, w wy- 
^Drazni, pod nogi nasze, a nie dalej jak na 

inę róku przyszłego, przybrać jnż ma do
tykalne rzeczywistości kształty. Signum tempo- 
t u l  — dawniej, nie tak zbyt; bardzo dawno 
znowu — z przybliżaniem się każdej wiosny, 
przyjętym u nas było zwyczajem — zwyczajem 
tylko, wyraźnie powtarzam — oczekiwanie woj- 
m  powszechnej, europejskiej, wojny, z której 
dla nas n bez nas, którykolwiek z dobrodziejów 
.oronowanych wyciągać miał, jakby kasztany
z pieca, byt polityczny, wolność ograniczoną co 
najmniej dwoma morzami itd. itd. Dziś, jakżeż 
mikroskopijnie zeszczuplały nasze „rereries ! 
O dobrodziejach. zwartych, czy bezinte-

Iiownyeh, jak. cicho się zrobiło; oglądanie 
) za nimi, może tam gdzie jeszcze pomiędzy 
ęjskłmi mąkt iię politykami; wojnę, jako ma 
Mn nfesksoHwn t akwj« za mozebuą w MŁ.

W Jagrze (Erlau, na Węgrzech) uchwalono 
d. 25. bm. wystosować od komitatu Heveskiego 
petycję do sejmn węgierskiego, aby średnicę 
grawitacyjną Anstro-Węgier ze wschodu na pół
noc przeniesiono, a Polskę z jarzma Moskwy 
wyzwolono i tym sposobem uczyniono z niej 
przedmurze Węgier i Austrji.

Z Wiednia telegrafsją do PoUtiki, że w sku
tek kilkakrotnych uzasadnianych żałób i pety* 
cyj rząd nakazał, zbadać urzędowo stosunki e- 
tnograficzne na Szląsku, aby na podatawie tyck 
dochodzeń przeprowadzić tam można równou 
prawnienie w szkole i urzędzie. — Jest to wi
docznie pierwszy epilog do podróży cesarza na 
Silązk i spostrzeżeń, jakie ma się tam nasnnę- 
ły, mianowicie pod względem beamterji centra
listycznej i burmistrzów centralistycznych. W 
dalsze uwag* nie zapuszczamy się — sparzony 
ognia się boi. Nie wiemy, jakiej drogi bezpie
cznej szukać£>y należało, aby wyrazić cesarzowi 
całe 'dzięezność, a hr. Taaffemu uznanie.

£xtrablatt, wiedeński organ centralistyczny, 
ale zacięty przeciwnik prusofilstwa i mający 
"iełkie wzięcie w Wiednia, konstatuje, że mo
wa dr. Kronawettra odbiła się w krociach ty
sięcy serc wiedeńskich — a powód tego niech 
sobie centraliści sami wytłómaczą.

Ogólny wiec centralistyczny naznaczony 
na 14. listopada. D. 13. odbędzie _ się narada 
wstępna. Konserwatywny wiec niemiecki (stron
nictwa Hohenwarta) naznaczony na 22. listopa
da, i zajmie się głównie sprawami włościaństwa 
i rzemieślników.

Centraliści lamentują, że przy wyborach z 
górno-austrjackiej kurji dworskiej do Izby po
słów, naznaczonych na 11. listopada, zapewne 
przepadną. Wybory poprzednie zostały przez 
Izbę posłów unieważnione z powodu nielegal
nego zapisania do tej kurji wielu członków, 
którzy są centralistami; miejskie posiadłości 
zapisano do tabularnych. Kilku szlachty anti- 
c»ntralistycznej odstąpiło część dóbr swoich żo-

•Będzie zatem, lamentuje Nowa Prute, posta
wiony wniosek, aby na krótszy czas powoływa
no rekrutów. Ale już w zeszłym roki minister 
wojny oświadczył I  mlowi w plenum delegacji, 
że w razie przyj cia tego wniosku, złoży swój 
urząd. Tak więc niema nadziei, aby choć ten 
wniosek przesz*” ." >

Raz po raz zbierają się centralistyczni de 
legaci laby posłów ha larady, i żadnym razem 
nic postanowić nfc megą. Chodzi im o jakie ta
kie redukcje, aby się me wydało, że zupełnie 
odstąp"u od swojej z^ady beuwględnego obci
na ; a radisturwojskć ego, a r.edewszystklem 
chodź. (m o to, ab. dojść do jakiej wspólnej 
uchwały z centralistycznymi delegatami Izby 
panów, i tym sposobem módz się wykazać, że 
jak obwoływali na wiecach w MSłlingn, Bernie 
a zwłaszcza w Karlsbadzie, centraliści Izby 
panów a Izby posłów to jedna dusza, choć nie ciało 
jedno. Otóż to włiśnie im się nie udaje; wszelki’ 
rokowania w tym względzie % delegatami cen 
tralistycznj mi Izby panów, w których pośredni
czy im br. H fmann, dotąd były daromne, i po
dobno delegaci Izby panów centralistyczni i au
tonomiczni wspólną powezmą uchwałę przeciw 
opozycji cen lii yczaych delegatów Izby po
selskiej. Najciekawsza rzecz, że pp. Sturm i De- 
mel, osti ;:oi członkowie takzwanego .streiok- 
kwartetu (k wartetu smyczkowego, ale „atrei- 
chon znaczy ora* •WT*reślać“) właśnie najgor- 
liwiej o kompromis się 8bijająi a preyłączył się 
do nich i p. Plener. P* Herbst milcay — scho
dzi z pola zupełnie I

Chwiejność polityki austrjackiej.
Z czterech działdw aksięgi czerwonej* 

jeden tylko stanowi poniekąd całość za
mkniętą, jeden tylko odpowiada temu celowi, 
jaki ma rzeczona księga, to jest daje oał- 
kowity obieg polityki austrjackiej w pewnym 

iernnkn. J est to dział pierwszy, omawiają

cy zatavg turecko-grecki. Gdyby we wszyst
kich sprawach, jakie się toczą w Europie a 
ocieraj j o monarchię austrjacką, dostar
czył hr. Haymerle delegacjom taki bogaty i 
wy czerpu ący zbiór dokumentów, jak w spra
wie grecl :ej, niczego więcej od niego nie 
można byłoby żądać. Wiedzielibyśmy, dokąd 
płyniemy, a nadewszystko wiedzielibyśmy, 
czy ci, którzy Anstrją sterują, mają świadomy 
cel przed sobą, jasno wytknęli sobie drogę 
i wiedzą sam' dokąd nłyną. Wybaczy nam 
jednak p. Haymerle, że dzisiaj, skoro księ
ga czerwoL- nie dostarcza nam żadnych w 
tej mierze argumentów, będ« m / z tyle o- 
strożni, iż pozwolimy sobie wątpić, ażali we 
wszystkiem, zwłaszcza w spraw, ch najwa
żniejszych i najżywotniejszych dla Austr,., 
ma on równie jasno sformułowany program, 
jak w sprawie greckiej.

Wątpić o tern, upoważnia nas nietylko 
ta okoliczność, że p. Haymerle zasłonił przed 
nami jak najstaranniej wszystko to, co się 
robiło w jego laboratorjum i w laboratoijum 
jego poprzednika przez ostatnie dwa lata 
na temat rzeczonych spraw; ale także i ten 
fakt, że rozczytując się w depeszach, doty
czących sprawy greckiej, a ogłoszonych w 
liczbie sporej, przekonywamy się ku wiel
kiemu naszemu zdumieniu, iż nawet na tak 
jasno wytkniętej drodze przez samą naturę 
rzeczy, polityka austrjacką chwiała się, pod
legała flnktuacjom, traciła grunt pod sobą i 
potem mozolnie go zdobywała. Więc cóż do
piero dziać się musiało na innych drogach, 
bardziej krytych, najeżonych wybojami, peł
nych zasadzek i niebezpieczeństw!

Od czasu wprowadzeniu ponownie na 
stół europejski sprawy wschodniej — a więc 
mniej więcej od lat sześciu — byliśmy zaw
sze tego zdania, że Austr ja p t  inna na po- 
udniowych stokach półwyspu Bałkańskiego 

protegować żywioł helleńa i, jako przeciw- 
wagę żywiołowi moskalofilakiemu. Tego sa
mego zdania, jak się dzisiaj dowiadujemy z 
księgi czer onej, był i hr. Audrassy. Ale 
za jego czasów był u steru w Anglii gabi
net Beaconsfielda, przeciwny G“ kpTn, bo o- 
bawiający się ewentualnej ich Konkurencji 
na pola handlowem.; Mimo to hr. Audrassy 
proteguje Greków jjk  moż., a pr tekcję 
swoją, obawiając się zrazić Biaconsfielda, 
obleka w szaty jak można najniewi niejsze. 
I tak n. p. d. 7. czerwca 1879 r. w depe
szy do p. Karolyego poleca mn, aby przed
stawił Salisburyemu, iż w interesie Anglii 
leżeć powinno radykalne uspokojenie Wscho
du. Nic bowiem gorszego dla Europy jak 
podtrzymywanie ognisk niezadowolenia. A ta- 
kiem ogniskiem będzie Grecja, jeżeli jej się 
da coś a conto i pozostawi się jej mo
żność żywienia dla siebie pretensji do reszty. 
Aby więc pod tym względem zan raąć ra 
dykalnie kwestję wschodnią, należy Grekom 
dać jak najwięcej, przedewszystkiem wypa
da im dać Janinę.

Kiedy w cztery miesiące potem hr. An- 
drassy ustąpił m iejsc br. Haymerlemu, o- 
świ&dczali oui oba a za nimi cały chór 
głosów półurzędowych, że ta zmiana osób 
żadnej zmiany w kierunku polityki zagrani
cznej za sobą nie pociągnie. Tymczasem jnż 
11. grudnia 1879 r. br. Haymerle w depe
szy do br. Beasta donosi, że mu przedłożo
na została linia graniczna pomysłu Wadding- 
tona, że w zasadzie na nią się zgadza^
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aie w praktyce przechyla się raczej do żą
dania Porty, aby Janina przy Turcji pozo
stała. Podówczas był jeszeze Beaconsueld u 
steru. Duia 20. maja 1880 r. br. Haymerle 
jest już nieco innego zdania. Na widnokręgu 
pojawił się od miesiąca ognisty meteor, zie
jący siarką i fosforem, a zwany Gladstonem. 
Wpływ tego meteora odczuwa p. Haymerle 
i gotów już Janinę oddać Grekom, ale radzi 
jednak, żeby lepiej jej nie brali, bo nic nie 
będzie gorszego dla Grecji jak posiadać mia
sto, którego lndność jest przeważnie albań- 
aka. Dnia 31. maja br. dając instrukcja hr. 
Sza hBnyemu poleca mu, aby tak na koufe- 
rąnćji lawirował, iżby i Turcja była zado- 
,Wolni- ua (to jest iżby Janina przy niej po
wstała) i Grecja była rada (tj. Janinę do
stała). Wreszcie w czerwca hr. Szechenyi 
douosi, iż większość mocarstw jest na kon
ferencji za oddaniem Janiny Grekom, a br. 
Haymerle poleca mu przyłączyć się do wię
kszości i podpisać konferencyjną uchwałę.

Przyznajemy się otwarcie, że nas Ja
nina i jej los nieskończenie mało obchodzi. 
Nie dlatego więc żebyśmy, mieli bądź w 
imienin Tnrcji bądź w imienia Grecji kru
szyć •  to miasto kopię, opisaliśmy tntaj ro
lę Anstiji w zatarga turecko-greckim. Ale 
szło nam o wykazanie, że nawet w sprawie 
tak jasnej, w sprawie, w której, jak sam p. Hay
merle oświadczył przed kilkoma dniami w 
delegacjach, cały wpływ Austiji powinien 
być po stronie Greków, mimo to austrjackie 
sfery polityczne nie umiały się zdobyć na 
energię, jaka przystoi mocarstwa pierwszo
rzędnemu. Z depesz wypływa, że tak Au
drassy jak i Haymerle w teoiji są za po- 
pieraoiem Greków, w praktyce jednak kołu
ją: zrazu Austrja boi się narazić Anglii (i 
Haymerle więcej się obawi niż Audrassy), 
potem boi się narrdć Turcji* wreszcie ule
ga Anglii, poświęca Turcję a nie za
skarbia sobie Greków. Bo pamiętajmy, że 
Grecy jeżeli nawet nie wiedrieli o tem w 
ciągu rokowań, to dowiedzieli siię obecnie z 
depesz księgi czerwonej, jaką rolę odgrywa
ła Austrja ir r h  sprawie i pownie nie ży
wią dis niej. dkmaj wddęcznośei za to. żt 
konferencja berlińska! Uff J a w ę .

Księga czerwona dała nam komDletuy 
obraz polityki austrjackiej jedynie w spra
wie greckiej. Widocznie p. Haymerle mnie
mał, że tylko w tej sprawie postępował z 
najżywszym blaskiem, z największą energią i 
stanowczością. Inne zataił, bo prawdopodo
bnie nie miał się czem pochwalić. A prze
cież w tych innych — jak np. w sprawie 
połączenia Rumelii z Bułgarją — ponieważ 
szło o żywotniejsze interesa Austrji, przeto 
takie nawet kołowanie jak w sprawie gre
ckiej musiało zgubniejsze wydać rezultaty. 
Wolno nam jednak przypuszczać, choćby już 
z tego faktu, że o owych sprawach księga 
czerwona zamilcza, iż w nich chwiejność po
lityki austrjackiej była jeszcze bardziej roz- 
maszysta, a energia o wiele mniejsza. I  tego 
przypuszczenia nie nadwerężają osobiste o- 
świadczenia Haymerlego w delegacjach. Prze
ciwnie popierają je i wykazują, że Austrji 
daleko jeszcze do tego, aby miała jasno 
sformułowany program w polityor wschodniej, 
wiedziała do czego dążyć pc inna, a wie
dząc to, sama kierowała wypadkami, a nie 
podlegała ich fluktuacjom.

cej jak tylko, aby uszczęśliwiła nas nareszcie— 
tramwajami.

Sprawa ta stoi obecnie na porządkn dzien
nym. Właściciele domów, czyli właściwie mó
wiąc, „kamieniczniki*, sąsiadający z projektowaną 
linją tramwayi, obliczają, o ile z powodu tego 
udogodnienia podwyższyć im wypadnie komor
ne; lokatorowie, zrezygnowani już na tę osta
teczność, pocieszają się, że odbiją ten nowy wy
datek zyskaniem na czasie, którego nam jakoś 
wszystkim i zawsze braknje; praktyczne go
sposie nasze perswadują swoim mężom, że kil
kanaście rnbli wydać dziś na modny kapelusz, 
to drobnostka w porównaniu z tem co w roku 
przyszłym oszczędzą na bucikach; żydzi 
omnibusiarze, zgorszeni tak silną konkurencją, 
z filozoficzną rezygnacją upatrują dla swoich 
przedpotopowych wehikułów nowe zyskowne 
linje, któremi nie będzie mógł „trąbaj” kurso
wać; a lowelasi uliczni, po większej części 
ąkantorowicze*, drżą rozkosznie na samą myśl, 
jakie to szerokie pole otworzy się dla ich bo
haterskich czynów. Nie koniec na tem, znam 
jednego z literatów, który pragnąc jak najprę
dzej zostać anaszym wielkim komediopisarzem*, 
pisze na gwałt komedję w 3 aktack p. t. „Tram- 
wayomanja*, a cała akcja tej komedji toczyć 
się ma w wagonie kolei konnej. Będzie to, jak 
mnie zapewniaj autor, prawdziwe arcydzieło, 
jeśli nie ograniczy się na samym tytule tylko.

O ile mi wiadomo, pierwsza linja tramwaj11) 
rozpoczynając się na placu Zamkowym od ko
lumny Zygmunta, pójdzie Krakowskiem przed
mieściem, Nowym światem i aleą Ujazdowską, 
w końcu której, od Belwederu, okrąży Bagatelę 
i ulicą Marszałkowską skończy się w górnej jej 
joł< s? przy dworcu kolei 9 ai wsko - Wie-

......................   w__  deńskiej. Dworzec ten, w przeciwnym kierunku,
ŚfiĆj ptotm! ttńe f s  od Wiokn*, od wiosny zwła- »mk : drugą połowę M -^zr^ows^ej. Królewską,

[już cd lat kilkunastu koleją konną z dworcami 
kolei Warszawsko - Petersburgskiej 1 Warszaw- 
sko-Terespolskiej na OPradze

B a g a t e l a ,  °.którejptaypadkowo tn wspo
mniałem, urocze miejsce, 4m  mało koma, z ro
dzonych nawet Warszawiaków, znane, ma prze
cież swoją własną kronikę, i w dziejach miasta 
dość pokaźną odgrywa rolę. Tramway odświeży 
ją może w pamięć starszych, a i dla nich, je
śli Gazeta wpadnie im przypadkiem w ręce, nie 
obojętnem będzie może wspomnienie, które tu 
poniżej opowiem- Pierwotnie był to ogród Bac- 
ciarelego, następnie, za czasów przedrewolucyj
nych, przeszedłszy w ręce jakiegoś przedsię
biorcy Bagatela stała się ulubionem miejscem 
rozrywki Warszawian, jak później Kawa wiej
ska i Dolina szwajcarska. Ostatecznie nabyli 
ją Sobańscy-- W r. 1855, gdy w sąsiednim obo
zowym domka .Na Rozdrożu" trawił ostatnie 
miesiące swego życia Paskiewicz, pałacyk Ba
gateli zajmowała złynna z piękności pani S.... 
Sąsiedztwo to złośliwe współczesne Języki wy- 

«  nniwiwi*-— Ale nie o

•zc roku przyszłego nie wymagamy nic wię- Krakowskie Prsednr śiie i most, połącrony jeat

zyskiwały w najrozmaitszy sposób.. 
tem chciałem mówić. Z miejscowością tą łączy 
się inne, prawie legendowe zdarzenie. Łat temu 
pięćdziesiąt z górą, Bagatola, nie pomnę już z 
jakich powodów, może być, że w interesie spad
kobierców Bacciarellego, puszczoną została na 
loterję. Bilet kosztował 5 złp. Komisja skarbu, 
która loterję tę urządzała, aby ułatwić sprze
daż biletów, rozesłała je komisjom wojewódz
kim, komisje wojewódzkie odstąpiły to zajęcie 
komisarzom obwodowym, a komisarze nakazali 
wójtem gmin i burmistrzom miast, ab j  każdy z 
nich otrzymane bilety jak nąjśpieszniej sprze
dał. Między innymi dziesięć takich biletów o- 
trzymał burmistrz m. Dobrzynia nad Wisłą, na
zwiskiem Kaftański. Dziewięć udało mn się 
szczęśliwie spieniężyć, *lr na ostatni nie uógł 
zna ś̂*? amatora; zwn ać nłe godziło się, K f-

tański więc z bólem serca, bo iln człowieka o- 
barczonego jedenaśeiorgiom dzieci, przy pensji 
wynoszącej zaledwie kilkaset złotych polskich 
rocznie, pięciozłotówka stanowiła znaezny wy
datek. zatrzymał ów dziesiąty bilet dla siebie:

Fortuna lubi w dziwactwa się bawić. W 
kilka miesięcy później sztafeta wyprawiona z 
Warszawy przyniosły radośną wieść do Dobrzy
nia, że Bagatela przypadła w losowania na ów 
bilet zatrzymany przez burmistrza. Dziś zapewne 
pamiętają jeszcze w Dobrzynia nad Wisłą jaki 
to był j u b e 1 w miasteczku, i było z czego, bo 
biedak Kaftański miał długów więcej niż wło
sów na głowie, a cała prawie lndność miastecz
ka składała się z jego wierzycieli. BKnlawy bur
mistrz" (Kaftański utykał na jedną nogę) opły 
wał jak pączek w maśle: sprawiono mu now-> 
mundur, żonie nową suknię z odleżałego jedwa
biu, wszystka dzieci jego po raz pierwszy w 
życia dost&ły buciki; kahał zarządził dziękczyn
ne nabożeństw o w bożnicy, a po tygodnia Kaf- 
tańiki opatrzony pożyczk* 200 u f  wyprawio
ny zost&ł do Wars: ry Ha zrealizowania wy
granej, będącej po .ednio wygraną całego Do
brzynia.

W Warszawie szczęśliwie poszły interesa; 
przy pomocy żydków tutejszych, poinformowa
nych jnż przez Bpantoflową pocztę", się
kapiec na Bagatelę, zapłacił umówioną cenę go
tówką, samemi dukatami, a uszczęśliwionemu 
Kaftański emu po opłaceniu wszystkich kosztów, 
pośredników i podróży do dom~ zostało się o-

. . . .
j, w samb południe, a była to sobota, berlin 

ka dobijała pod górę. na której wznosi się Do- 
brzyń. Całe wybrzeże i stok góry roiły się żj- 
dowstwem; Kaftański, w tak uroezjstej chwili 
od wiązuje trzos, w którym mieśeiły się dukaty,

i ehcąo zaimponować stoim współo.ywatelom, 
podmea 8° w górę. „Patrz Dobrzyaii zawo-

" J Ą } * * * * *  91 wiezie!* Raii drugi udała się szta) u.;, od lądu odpowiedzią- 
ło mu huczne .Wiwnjwi" jle ia trzecim razem, 
pośliznęła się krótsza noga burmistrza, ręcs 
chybiły, i trzos z Bagatelą wpadł do Wisły. 
Kaftański oniemiał z przerażenia, żydowstwo 
bAj waj!“ zajęczało, słiżba z berlinki i rybacj 
nadbrzeżni pospieszyli za zgubą, ale napróżao; 
Wisła co raz chwyci, tego nie odda tak łatwo. 
Fomimo najtroskliwszych poszukiwań, trzos „po
płynął do Gdańska", a włtściwie ugrzątł gdzieś 
w głębiach mułu i ski ruchomego. Fortuna 
lubi bawić się w dziu b. t

K ftański wródł do doma biedniejszy niż 
wyjeżdżał z niego, bo bez grosza przy duszy, 
z nowym długiem. 200 złp., i narażony na bez
ustanne urągowisko żydów, którzy za Bagatelą 
odebrali mn nowy mundur, żonie suknię jedwa- 
bP v  a ddocfo/A nawet obuwie * nóg podciągali 

7 S 1?? Iłt rońniej pozuwew 
ostbiście Ksftańskiego. Poczciwy „kilawy eks- 
bnrmistr* , ’ wybrnął już igdy ẑ nędzy, a
kiedy ż bięzciem wędehuenicni i ze łzami w o< 
czach wsporniki o „Bagateli", zwykł był koń
czyć opi sdan tąką sentencją: „Każdy cało- 
urtek ma w łyda raz jeden sposobność zrobię- 
ula losu; zgubiony na zawsze, jeżeli ze sposo- 
bnośd tej skorzystać nie -mis, bo ’ słońce ras 
jeden tylko nu dzień wadwazil"

Ale zadaleko uąjosły mnie wapwUienia. 
Przepraszając więc najmocniej za tę wycieczkę 
w ubiegły lata, wracam do chwili bieżącej.

Zarząd nasz miejski zaezyna brać na od
wagę; doczekaliśmy się nareszcie, że magistrat 
wypowiedział powolne nasze »! żb wielce sza- 
nownemu .Towarzystwu Aesatskiemu W sprawie 
zaciemniania nlic gazem. Z okazji kończącego 
dą kontraktu, nawiązano rokowania z innemi



Twierdze galicyjskie.
L Przemyśl.

najpierw pobić jedno, a następnie drugie skrzy
dło nieprzyjaciela.

Ażeby jednak lżyć Sani jako linii obron
nej i nieć możność przerzucenia się w każdej 
chwili na jeden lnb dragi brzeg, potrzeba for- 
tyflkacyj i mostów, które by nam dozwoliły 
przejść rzekę przed nieprzyjacielem. Mianowicie 
potrzeba przyczółków Mostowych (BiUckenkopf) 
pod Przemyślem, Jarosławiem, Sieniawą, wa
rowni pod Krzeszowem i Radymnem, — słowem 
silnej grapy wała najeżonego działami, któryby 
wobec nieprzyjaciela dzielił Galicją wschodnią 
od zachodniej i łączył nasze siły wojenne.

Wszystkie te warownie potrzebują puaktu 
centralnego, podstawy, i w tym cela obrano 
Przemyśl dla jego położenia i znaczenia.

Przeciwnik, któryby ckciał na odwrót nasz 
pod Przemyślem dopaść, i tamże zagarnąć na
sze magazyny, mnsi wprzód okrążać powyżej 
wymienione pinkta drugorzędne, a pod Przemy
ślem przyjść mnsi do rozstrzygającej walki. To 
jeszcze nie wszystko, co przemawia za af jrty-

Szczególna to, a zwłaszcza w wysokim sto
pnia rzecz zijmnjąca, że w stulecia, które stwo
rzyło olbrzymie armie, gdzie jako najpierwazą 
zasadę taktfki wojennej wypisano najbezwzglę
dniejszą ofenzywę t. j. przerzncanie teatra woj
ny na terytorjnm nieprzyjacielskie, z którą to 
zasadą pojęcia pobicia nieprzyjaciela we wła
snym jego krejn jest nierozłącznie związane, 
dziwna, powiadamy, żo wśród takich okoliczno
ści system forty fi kowania święci tryemfy tak 
świetne, jakich się nawet mistrz sztoki wojennej 
Vanban, ani średnowieczni obrońcy miast nie 
doczekali, a co więcej, że z jednej ostateczno
ści lekceważenia twierdz w latach 1859 do 1870 
popadła Eztopa w estrem dragi, zbytniego mo
że zaatosowywania systemu fortyfikacyjnego.

Dziś Francja nwięzła w silnym łsńcuchu 
twierdz, który miliony a miliony franków ko
sztował, a mimo to znajdiją tam ciągle jeszcze Przemyśla.

SSS £ £ £ £ £  I w,*do-»-. ■rmu r*";by rdzie nowyck fortjfikacyj — mają ich już dosyć ' *°<jM,tta arn!1*> wiadomo, że potrzebom tym 
-  lecz ramy wydawane na ich ulepszenie i razie me nastarczyłaby Galicja sama.
konstrukcję tak na francuskiej jak i na mo- Wszelkie przybory wojenne musianoby sprowa- 
skiewskiej granicy i na morskich wybrzeżach, dzać przez Karpaty; wszystkie koleje żelazne 
dorównywają a bodaj czy nie przewyższają hoj- musiałyby z pewnością przez dwa tygodnie w 
nych wydatków, jakie na ten cel Frania łoży pełnym być rucha, by nagromadzić zapasy po- 
I  siebie. Mosln^ wzmacnia cichaczem swój im- trwbne ą a a m i i  naszej, gdyby 
pozujący trójkąt fortęenny, szczególnie zaś wa- aywie miała działać w niegościnnych okolicach 
toy Kijów, {myśli o wybudowaniu nowych for- 
tów. Co do Włoch, to przysnło im dożyć rzeczy- JjJ
wiście rzadkiego objawi, iż parlament zawoto- wyohi Wiadomo, że dla takiej armii ofenzywnej 
wał tam na budowę twierdz daleko wyższą kwo- c*y defensywnej potrzeba mnóstwa szpitalów 
tę, aniżeli żądał minister wojny. Nawet nentral- polnych, piekarni, składów_ amunicji, broni i 
aa Belgia nie była pewną bez olbrzymiej forte- mundurów, że potrseba parków oblężniczych i 
cy Antwerpii, a'szc&liwa Szwajcara, owa na- fbotów a wszystko to 
tanina forteca, wpadła w wir ogólny, i ra i po
raz rozrzuca tysiączne brosnry po Europie, w madzi się niezliczona moc materiału przewozo-
których udowadnia, że kwestja fortyfikacyjna S IS l
jcat dla Bici kwestią bytu. .w punkcie, z którego armia wyroszą i gdzie

Oiekawszem atoli jest, że w tym samym *ifl zatrzyma, a tatom nad Sanem w Przemyśli! 
yf Austrji każdy, kto rozprawia o nie-,' Jeden pułk kozaków z Adamówki w dwóch

zbędnej potrzebie albo zbyteezności fortyflkacyj- dniach może zniszczyć pod Przemyślem maga- 
■ej, słuchany bywa z wielkie* nabożeństwem, zyny nieskończonej wartości dla armii, podczas 
dekawszem jest, że ten temat stał się najuln- gdy armia nie jest jeszcze skoncentrowaną, albo 
bteńssym w sferach mniej i więcej kompeten- właśnie wyrasza do jakiejś operacji. Nawet w 
tnyeh. Ale cóż dziwnego; wszak to prawda psy- razie gdyby zwycięzko szła naprzód, mógłby u- 
chologiczna, że usiłujemy osiągnąć rzeoz, której bouzny jakiś korpus nieprzyjacielski wkroczyć 
sobie życzymy, a i te ij jest prawdą, że do „nieobwarowanego* Przemyśla i tym sposo-
jeśli spełnienie życzenia okazuje się niemożli- bem zmusić armię do odwrotu, do zawieszenia 
wena, przychodzi łatwo pociecha, że i t a k  do- broni. Prnsacy stall pod Paryżem, wzięli do 
brto będzie I H a! nie możemy pójść za przy- niewoli armie cesarskie, myślano, że nie już ich 

innych, i t a k  jakoś to pójdzie. Czy je- nie wstrzyma w zwycięskim pochodzie, kiedy 
dnak owo . t ak* pójdzie rzeczywiście? i któż nagle jak z pod ziemi wydobyta armia Bourba- 
wańmie na się odpowiedzialność, jeśli nie pój- kiego pojawiła się na skrydłach i na tyłach Prą
dzie? saków pod Belfortem, by wojnę przenieść do

Galicja jest krajem, którego słupy graniczne Niemiec, i rozciąć węzły, które łączyły zwy- 
po nąjwl lej części powbijane są w równe po- eięzców z ojczyzną i żydem. W trzydniowej bi
la, a gdzieniegdzie tylko rzeka stanowi grani- twie nad Łisainą ważyła się szala, chwila była 
eę, ale nie osłania nas od nieprzyjaciela. Nadto dla obn stroń krytyczna — minęła; szczęście 
kraj nasz rozwinięty silnie, w pozdłnż bardzo sprzyjało Prasakom, niebezpieczeństwo ogromne 
miłą posiada głąb, jadsn kozak może przebiedz minęło.
Galicję w najszersze* jej miejscu w przeciągu pię- Zapowne, że długo niebezpieczeństwo to za
du dni, a od przyjaciół oddzielają ją ogromne, urażać im nie mogło, gdyż mieli przybory swoje 
nisrtchome Karpaty! Tak więc wróg jest blisko F etapy w fortecach, a przemoc ich byłaby zdo- 
a pomoc daleko. Galicja m ul być zatem nfor- łoła każdy napad pokonać. My jednakże 
tytkowaną, w każdym razie, czy to w razie aa- nie będziemy mieli żadnej przewagi, Ren ol- 
padu aa nieprzyjaciela na własnem jego tory- brzymi nie chroni naszej granicy, a jak na 
torjum, czy też w razie bezpośredniej obrony dziś żadna forteezka nie osłania naszych skarbów! 
W samejże Galicji. > Prostem tedy następstwem byłoby, że muiiellbyżmy

W badaniach naszych mamy ostatni wypa- użyć jednej snuli, aby sakryó linię podstawową a 
dek na względzie. Na pierwszy m t  oka jasną rezultatom togo osłabienie i wielka dnżliwożś armii 
jest rzeczą że centralnym strategicznym punk-. operacyjnej.
tam obrony Galicji jest San, który dzieli teatr i Przyjmijmy Jedna, najgorszy wypadek: armia
wojny na dwie połowy. San jest podstawą linii uassa nie może aię utrzymać nad Sanem, cofa alę, 
operacyjnej na wschód lab zachód. linią, kn któ- może tylko chwilowo, do Krakowa lnb Preesowa 
rej w niekorzystnym wypadku cofnąć byśmy się eóż za kolosalny łap wpada w ręce nieprsyjaeiela 
musieli, i wprowadziwszy między nami a ści- wraz z otwzrtym Przemyżlem. Łup ten nieprzyja- 
gąjącym nas nieprzyjacielem tę linię ochronną, cielowi, który za sobą ma kraj nbogi i szeroko 
zmusilibyśmy nieprzyjaciela do zawieszenia bro- rosciągniętą w nim dragą lisię bojową, koniecznie 
ni, a tymczasem mylibyśmy wyczekiwać po-1 jest potrsebnym, by mógł priekroesyć Karpaty, by 
ayślniejszych konstolaeyj dla podjęcia ofenzywy.1 mógł podjąć ofenzywę. Kolej Karola Ludwika i 

Gdyby nieprzyjaciel przyszedł z północnego ■ Mol* Przemyżl-Peizt, które forteca rozdzielała, sto- 
waahodn, co jest najprawdopodobniejsze®, wów-(J » o t w o r e m ,  posiada ̂ szyny^aś do serca prze-

4ii i miliony nabojów. Jeśli armia przedsięwe- [sprawy wolności i wyratowaliśmy ducha kon-' dniej cywilizacji, wyciągają ręce ku Petersbur- 
źmie odwrót ku Krakowowi, wówcias Przemyśl stytucji. Jaśli kto w rządzie marzył o tern że'gowi, nie wiemy czy mamy płakać czy mamy

 1---- -----------*— s*— ' — parlament stanie się bezbarwnym manekinem się oburzać. Przystępujemy do nich i mówimy:
przekonał się już o swoim błędzie, jeżeli my- czegóż się spodziewacie po Moskwie ? Czyż nie
ślano, że konstytucja austrjacka to monstrum wiecie jak się ona z nami obchodzi? jak z tka
nie zdolne do życia, w którem jsdao tylko stron- zała pisać po rusku ? jak zakazała mówić po 
uiotwo może rząduić parlamentarnie, przekona polsku na ulicach Wilna i Żytomierza? jak za- 
się o swoim błędzie. Dopiero gdy stronnictwa kazała Polakom w Police kapować ziemię i ro
si ę choć raz zluzowały i gdy prawica choć raz bić testamenta? czyż nie wiecie, że i tam na 
stała się większością w parlamencie, do której półnosy nauczono się przezywać ucisk wolnością, 
rząd winien się stosować, konstytucja stała się tak jak w naradach niektórych stronnictw nie
prawdą. Cieszyć się winni z tego wszyscy przy- mieckisL? Gdy raz Moskale wai wezmą w swo- 
Jaefele konstytucjonalizmu. ' je ręca, rozgniotą was; nie już szykany będzie-

Centraliści wołają w niebogłosy, że dsiś cie cierpieć, ale będą dzieci wasze wysełsć 
sama istota konstytucji zagrożona, skoro nie stadami v.a Sybir; nie tylko narodowość waszi 
oni są u steru. Przebywają siebie wyłącznie będzie uciskana, będziecie także pozbawieni 
stroaniotwem wiernokonstytucyjnem, ais tem wszelkiej osobistej wolności, najprostszej wol- 
naisakaniem dowodzą właśnie jak najoczywi- ności ludzkiej. My t»k mówimy i prz»strx8gsmy 
śaiej że nie ckeą znać zasad konstytucji każdej. a Czech albo Stowieniec odpowie: Wiemy o tern 
Samą właśnie istotą rządu konstytucyjnego jest wszystkiem doskonale, ale Moskwa daleko, a 
to, że władza przechodzi ed czasu do czasu z Niemcy blisko i w Moskwie jedynie znaj ujemy 

cztery miliony, które kosztuje forteca przemy- rąk jednego wielkiego stronnictwa w drugiego oparcie przeciw Niemcom. Zresztą nie wiadomo 
ska, trzy koleje, które nia będą oburzone, ogro- ̂  stronnictwa ręce, że różnorodne interesa bywa- qo jest gorszem, czy być powoli przeżuty* 
mne parki kolejowe, któro nie winne być odda- ją kolejno uwzględniane, i że tem samem żadna przez Niemców, czy być gwałtownie zgniecionym

część narodu nie bywa wykluczoną od rządów, przez Moskali. A porównajcie sami to, co się 
żadna nie ma swoich przeciwników za nieprzy-, dzieje w Poznaniu, z  tem, co się dzieje w War- 
jaciół, żadna nie jest uciskaną i nie szuka w szawie i to co jest w Toruniu z tem, co jest 
poza konstytucyjnych środkach ratunku. Taka w Wilnie, a nia wiem, czy nie powiecie,

leży na skrzydle przeciwnika i prserjwa lub 
zagraża jego linie łącznie. Dla zakrycia ich 
masi nieprzyjaciel wprzód oblędz Przemyśl i 
zrobić go niedostępnym dla pospolitego rusze
nia. Przemyśl jest także bramą, przez którą 
wchodzą uzupełniające wojska z Węgier przez 
Karpaty, i które go atakować będą w każdym 
razie, czyby stał pod Ssnem, czy pod Kra
kowem.

Atoli jedli forteca przemyska ma załogę 15 
tysięcy ludzi z obrony krajowej, a będzie z zew
nątrz bronioną przez 20.000 pospolitego ruszenia, 
na ówczas mnsi nieprzyjaciel, swą armię pod Prze
myślem osłabić o jakie 50 do 60 tysięcy, 
dl.i utrzymania swej Unii komunikacyjnej, co 
zwiększa szanse zwycięztwa nieo^łabicnej armii 
obrońcy kraju. Oto są własności i przymioty tej 
fortecy, które nadają jej ogromną wartość. 

Mówiąc jęiykiem kupieckim, uratują Austrję

na wrogowi, i przybory, które pozostaną przy 
armii naszej.

■stawilibyśmy się frontem na lewym brze- oiwnika. Prusaey w r. 1870—1871 sdobjU dzie 
gn Banu. Dalej posuwałby się nasz odwrót ‘wierds, by opanować Unie kolejowe; jakżeż
benpieezony na skrzydłach Wisłą i Karpatami, Mzko przez urodzajny kraj od Renu do Pa
po oli od Wisłoka ku Wistoee, Dunajcowi, osta-[ Wża, a jak daleko bez kolei z Brodów po nad 
toesaie kn Krakowowi, ciągnąc za sobą nieprsy- Dunaj ? a pneeież pomimo kolei Pruaaey pod 
jeeieU i  jego niezmiernie długiem lewem skrzy-: Paryżem omal że nie wyglnęU z głodu, 
dłem, i zagrażając go % gór na tyluż miejscach, Koleje podkarpackie po zburzeniu linii Chyrów 
Urn prowadzi z nich dróg dla obrony krajowej. Sambor zostałyby połączone z Krakowem i Prze- 
złoconej z Polaków i Węgrów, a mogącej liczyć myilem, linia Przemyśl-Kraków jest dla nieprzyja

ciela nieużyteczna. Jakiż ogromny park kolejowy 
wpadłby w ręce nieprzyj ocielą! Jakież trofea w 
działach i przyborach z punktów warownych 
nad Sanem, któreby poddać się musiały, gdyby 
armia główna opuściła linię Sanu! Przemyśl za
tem musi być fortecą w całem tego słowa zna
czenia, któraby długie oblężenie wytrzymać 
mogła.

Nadto Przemyśl mnsi być ogniskiem opera- 
eyJ pospolitego ruszenia w środkowej Galicji, w 
mieście muszą być w napasie setki tysięcy bro-

aetki tysięcy w danym razie.
Jeśliby nieprzyjaciel przyszedł rpółnocnogo 

zachodu, uaówczas wyrzuceni z linii Wisły, za
trzymamy liiię Wisłoka, średniego i dolnego 
Banu. Odwrót w najgorszy* razie nastąpiłby 
wzdłuż górnego biegu Wisły przez Karpaty do 
Węgier, podews gdy z Krakowa w cela przej
ścia na Sztążk i Morawę przekroczylibyśmy pół
nocny stek Karpat. Jsśli nieprzyjaciel cię roz
dziali, i w oba tych tienukaeh podąży — tem 
lepiej. Wówczas stoimy złączeni w środki, by

towarzystwami, i ostatecznie, Jako aajkorzyst- 
utojsną (w obietnicach) przyjęto ofertę Towarzy
stwa paryskiego. Ze gorsze oświetlenie od de- 
saasfc m byś nie może, o tom jesteśmy głębo
ko przekonani, esy paryskie będzie lepuem, do- 
*to*y się, zbyt póśao, niestety! ale oo każde
go uderza w oezy i razić musi, to okoliczność, 
dlaczego do tak korzystnego przedsiębiorstwa 
nie zawiązało się towarzystwo krajowe. Kapi- 
tołów u nas nie bruk, zdolnyeh techników ma
my podostatMem, a i  pod względem simienno- 
śd  me Potrzebujemy a* w' Paryżu szukać wzo-
rdw, T  *• snowu przez długie lata naszemi pieniędziui cudzy nrzcmesł za
silać będziemy. Towwzystwo desanskie drze 
tymczasem łyka póki się da, i za fabrykę gazo
wą z siaeią rur żąda od miasta drobnostki: tyl
ko pięć milionów ribli. Ze też to ci Niemcy w 
stosunkach z nami mają zawsze diabelnie ze
garkowe-aneksyjny apetyt I 

W niedzielę odbył sit 
żnin nowowybtdowanefo

W niedzielę odbył uę akt uroczysty oeświę-
 in iowbwybudowanego kośdoła ewaapalicko-
refoMowncttf, na Lesznie. Okazała %  *

BIT ■ iii* !?  laarf m t i l l lM  ^ozdoba ^ c S ś d
n  gotyckim świątynia, wmieciona i  
ptTwntsyeh, jrat prawdziwą ozdobą tej^asęści 
mucta. Budowo rozpoczęto w r. 1866, długość 
kościoła wynosił łokci 80, szerokość 88, wyso
kość wieży od poziomu łokci 110. Koesta bido* 

.^nęesą dotąd 120.000 rs. Przy toj sposo- 
aad*ienić, że tutejsza g*i- 

“ JSW ^oko-^oM w w aao, Jako przeważnie
*»ożom, d an y  się Jak 

“  >trony mie-

S S s S t S S E S g .
nych godzinach, po aiemieeku.

W poprzedniej mojej koracpoudeaeji, wypa

dło mi sainaezyć niektóre ulgi dopuszczane w 
dziennikarstwie ze strony eenznry. Pisząc te sło
wa ani przypuszczałem, że wzmianka ta moja 
będzie zarazem łabędzim śpiewem. Nagle, równie 
bez podstawy jak poprzednia łagodność, niespo- 
dziunie zaskoczył nas powrót cenzary do da
wnej bezrozumnej srogości i trudnych do uwie
rzenia nsykan. Niektórzy przypisywać ckeą zwrot 
ten nagły artykułowi zamieszczonemu w Tygo
dniku rotniacym p. t  ,Quousque tandem*, prze- 
puszczonemu niby przypadkowo przez cenzora 
Iwanenkę. Mniemam jednak, że sprawa Iwanen- 
U i Tygodnika, posłużyła tu tylko za upozoro
wanie prześladowań, a rzeczywistej przyczyny 
szukać by należało wyżej nieco a raczej dalej, 
bo aż w Liwadji. Co tam się dzieje obecnie, 
trudno odgadnąć, ale głiche wieści, prawdopo
dobne i nieprawdopodobne, krążą od pewnego 
esnsu po mieście i w eałym kraju. Oczy wszy
stkich i umysły zwrócone niecierpliwie w tam
ta stronę. Osy ta niecierpliwość ma jakąś pod- 
stawę, aobaesymy.
. . tW każdym rasie pewną jest rzeczą, że 
■wtotan nawet artykuły od eQ«ossquc tandem*

wl«*l M HjUSWHi) n
iik rokiety, ucho-- — - - n r    —jednak bezkarnie, Dziś głupota cenzury* 1 giupoia cenzary

P0i“tac» i** wszyst- 
JJj śkwiacie, że więzy nakładane na 

®yśl ludaką tylko y» raz większy, silnieiszy a 
niekiedy 1 groźny jej rozwój wywołują.

Czy stan ten długo potrwa, niepodobna 
przewidaisć, la  teraz iJednakżc1 radzę panom 
korespondentom z Galicji i Poznańskiego do 
pism warszawskich, aby nie narażali się na za
mazywanie i z całą oględnością używali takich 
wyrazów i wyrażeń jak polski, Polsku ,umę 
ezon pod Pontskim Piłatem,* wolność konstytu 
eyjna, Koło polskie, eejm itp. (o.)

Sprawozdanie członka Rady 
państwa i posła

Wojciecha Dzieduszyckiego
z czynności poselskich na zgromadzeniu wy

borców w Stanisławowie.
Panowie! Tamtego roku stając przed wami 

oświadczyłem, że w moje* przekonaniu win
niśmy zawrzeć Ścisły sojusz w Radzie państwa 
z żywiołami dążącemi do powiększenia autono
mii krajów i królestw wchodzących w skład 
Austrji i ża wraz z niemi winniśny dążyć do 
zdobycia trwalszych 1 sprawiedliwszych pod
staw dla życia konstytucyjnego w Austrji i dla 
prawdziwej wolności narodów, pamiętając o da- 
wnem haśle ojców naszych: wolni z wolnymi, 
równi z równymi! i wierząc ż« wskrzeszenie 
tego hasła i nam wróci stanowisko przynależna 
pośród narodów Europy.

Wyrażonego wtedy przekonania nie zmie
niłem i wtedy gdym stanął pośród Koła pol
skiego w Wiedniu. Była tam mniejszość po
ważna talentem i wymową która przekładała 
przymierze z lewicą n*d stanowisko któreśmy 
w Izbie zajęli, ale nigdy nie miałem zaszczytu 
należeć do tej mniejszości. Wszystko zdawało 
mi się przemawiać za przymierzem z prawicą. 
Z lewicą sojusz zupełny i szczery był prawie 
niepodobieństwem, stronnictwo centralistyczne 
nadto długo stuło a steru by się * kim chciało 
dzielić władzą, a liezba nasza, inteligencja i 
stanowisko nasze dają nam prawo niezawodne 
do udziału w rządach zbawiennego tak dla nas 
jak i dla całości z którą nas dzieje od lat stu 
złączyły; stronnictwo to dawało nam czasem do 
zrozumienia, że moglibyśmy w sojuszu zniem 
pozyskać pewien większy samorząd, oddawszy 
inne narodowości pod nieograniczoną moc Niem
ców, ale obietuiee te były zawsze nie wyrażać, 
a doświadczenie nasączyło, że między obietnicą 
a ziszczeniem obietnicy leży daleka droga u 
stronnictwa, które po cichu przebąkuje o samo- 
istności'Galicji, a wyraźnie wywiesiło sztandar 
bezwzględnej centralizacji Austrji, i bezwzględnej 
hegemonii Niemców; & kto się jeszcze mógł od
dawać iluzjom, ten wipien się był w zupełności 
od iluzji tych wyleczyć gdy usłyszał znako
mitą mowę, którą jeden z młodszych koryfeu
szów lewicy p. Plener wygłosił zaraz podczas 
debaty adresowej, w której nie jnż autonomię 
krajów, ale najskromniejszą autonomię admini
stracyjną potępił, jako źródło finansowej i poli
tycznej ruiny Auatrji, sławiąc jedynie rządy 
dawnej biórokracji centralistycznej —od której 
powrotu — wszak powiecie wszyscy — zachowaj 
nas Boże.

A zresztą było rzeczą jawną, że skutkiem 
naszego sojuszu z centraUstami będzie powrót 
Czechów do polityki abstencji, a wtedy pozy
cja rozjemcza i rozstrzygająca, którą możemy 
zająć w każdej chwili, byłsby straconą, wtedy 
centraliści posiedliby nu nowo przygniatającą 
większość, wtedy dawne ministerstwo centra
listyczne, albo jakieś nowe wydanie minister
stwa Herbsta i Gisbry musiało by wrócić do 
stern i wtedy moglibyśmy być zaowu sprzy
mierzeńcami Niemców centralistów, ale tylko po- 
porządkowanymi służącymi sprzymierzeńcami, i 
sprzymierzeńcami podporządkowanymi na wieki 
i zawisłymi tylko od wspaniałomyślności wierno- 
konstytueyjnei. Nie wątpię, że to wspaniało
myślność wielka, ale zawsze jest mi niemiłem 
gdy od czyjejkolwiek wspaniałomyślności muszę 
uczynić zależną dobrą sprawę. A skorobyśmy 
byli tamtej jesieni zawarli sojusz z lewicą by
libyśmy lewicy oddali wszystkie nasze karty, 
nigdy by się nie potrzebowała bać związku 
żywiołów autonomicznych, wiedziałaby dosko
nale żebyśmy byli raz na zawsze odepchnęli od 
siebie Czechów i innych Słowian austrjuckich, 
że ci Słowianie uważaliby nas za swych naj
gorszych wrogów i za wyrodnych braci z któ
rymi nie już zawarcie sojuszu ale pokoju nie
podobieństwem; Mogliśmy do tego doprowadzić, 
że łatwiejsze* by się było stało przymierze 
niemiecko-ezeskie od eiesko-poląkiego, i że i 
my i Czesi bylibyśmy raz na zawsze w ręku 
centralistów. Dla tych rpr*yczyn było przymie
rze z lewicą jawnem niepodobieństwem.

Zalecono nam także politykę wolnej ręki. 
Mowiono: bądźcie nadzwyczajnie mądrymi, wy
zyskujcie to jednych to drugich, korzystajcie to 
z jednych to z drugich łatwowierności, a zapo- 
mocą takiej realistycznej polityki postawicie 
kraj wasz na nogi i zasłużycie się dobrze około 
ojczyzny. Polityka taka była już dlatego nie
możliwą, ponieważ musiałaby sic była stać po
lityką nieuczciwą, a myśmy nie tacy potężni, 
by nas na nieuczciwość stało; wszyscy byliby 
niebawem poznali, że niema oo na nas liczyć, 
bylibyśmy się chyba dociekali togo tryumfa, że 
mówionoby wWiednii zamiast Oraeoa fidąt Po
Umiea fiiu , a byłby to tryumf przyznacie nie
godny pozazdroszczenia, wreazdn postępowanie 
takie byłoby tylko posłużyło rządowi; gdzie 
niema stałej większości w parlamencie tam mi
nisterstwo robi oo mu się podoba, tam tylko 
fiskus zyskuje, tam parlamentaryzm jeet Iluzją.

Bylibyśmy zostali oszukanymi oszustami, 
bylibyśmy z kieszeni naszej zapłacili za zręcz
ność zbyteczną, bylibyśmy należeli do większo
ści tam tylko, gdzie chodzi o wynalezienie środ
ków dla pomnożenia potęgi państwa, abylibyśmy 
w mniejszości w każdej innej sprawie. Parla
mentaryzm byłby i w Austrji niebawem popadł 
w śmieszność i skoroby w parlamencie nie by
ło żadnej stałej większości, byłby powstał z ko- 
nieeaaośei ukryty absolutyzm. Zawierając so
jusz z prawicą 1 tworząo tem samem wfększość 
Itilą w parlamencie zasłużyliśmy się około

. # „ r . ____ w W ilnie, a nia wiem, czy me powiecie, że
konstytucja jest tylko rękojmią wolności i ładu, mimo łagodniejszych pozorów, to co jest w Po- 
ale uia było doląl jascem czy r-osiadamy taką znania i w Toruniu, jest girszem? Czyż sami 
konstytucję w Austrji. Jedno tylko stronnictwo j*k ognia nie boicie się tego by Prusacy za- 
piaatowało w parlamencie władzę i stronnictwo brali lewy brzeg Wisły? A u nas wszędzie Po- 
to utrzymywało w biurach władz centralnych lasń i bodaj czy nie Toruń. Zresztą * tego co 
swoich tylko urzędników, następców i potomków mówicie, wynika ehyba, źa już koniecznie trze- 
moralnyeh tych samych urzędników, którzy od ba zginąć. Niemcy nas wygłodzą, jeżii niezosta- 
cz&sów cesarza Józefa rządzili Austrją. Nie niemy Niemcami, albo Moskale nas ubiją, jeśli 
przeczę że ci urzędnicy posiadają doświadczenie niezostaniemy Moskalami. Wolimy zostać Mo- 
bez którego by się w rządzie obejść nie skalami, skoro nam niewolno być Czechami i 
można, nie przeczę żo powinni i oni zasiadać Słowieńcami; przynajmniej skok nie będzie tak 
w rządzie, ale twierdzę, że dzierżenie wyłączne gwałtownym, i może nie tak wielkiem będzie 
władzy prze? ty ;h, którzy rządzili niegdyś de- upokorzenie; może przynajmniej nie zostanie 
apetycznie, którzy zapoznawali systematycznie zniszczony nasz byt materjalny. 
historyczne tradyoie ludów i aspiracje narodo- j Na takie dictum trudna z polskiej strony
we piętnowali niegdyś mianem przewrotowych odpowiedź. Serce nam się ściska gdy slnehsmy. 
dążności jest anomalią w konstytucyjnej, wolne] Roztacza się przed oczyma nurami tiary obraz 
i różnojęzycznej Austrji. Mcżaa się nauczyć z ogromnej, despotycznej, zcentralizowanej Sło- 
dziejów Hiszpanii i Francji do czego prowadsą wiańszczyzny, potwornego państwa bez granie 
w konstytucyjnym systemacie rządy wyłączne prawie, w którem setki milionów ędą żyły w 
jednego stronnictwa nawet w jednojęzyczuem poddaństwie, chwaląc Boga nśwet po ukazu, 
państwie; gdyby się takie rządy ustaliły w depcąc po wszystkie* co nam było i jest naj- 
Austrji gdzie tyle jest różnyeh narodów, i gdy- świętsze*, straciwszy wiarę we własnego ducha 
by nie niemieekie ludy przyszły do przekona- i w lepszą ludzkości przyszłość, a zadowdnione 
nia, że jedno tylko plemię niemieckie będzie tem jednem, że są niewolnikami aa]t>otętniej- 
w Austrji po wiek wieków zapełniać bióra mi- szego pana, njarzmiciela narodów. A gdy wśród 
nisterjalne, czułyby się zawsze narodami nie- tego państwa spojrzymy na przyszłą Polskę, na 
wolnemi i podbitemi, i byt państwa nie otrzy- jej ucisk, i na jej samotność, rozpacz nas bie- 
małby nigdy tej szerokiej podstawy, bez której rze, a najgorsze* to, że widzimy, żo Indy sło- 
nowożytne państwo istnieć nie może. i wiańakie chcą własnoręcznie grób dla siebie bt-

Nikt nie chce ucisku narodowości niemiec- dować, chcąc przynajmniej spoczywać w wiel
kiej i rzeczą śmieszną wprost o nim prawić, kim rodzinnym grobie. Na argumenta to pan- 
ale żaden prawdziwy przyjaciel państwa nie slawizmn zwątpienia niema odpowiedzi w  sło- 
może tego ścierpieć, by Niemcy sami jedni Au- wach; jest jednak odpowiedź inna, możemy na 
strją rządzili. My życzymy sobie z pewnością nic odpowiedzieć czynem, 
pomyślności Austrji i eheemy się do tej pomyśl- i Fauslawizm moskiewski nie dlatego jest po- 
ności przyczynić, ale na to by to módz uczynić tężnym, ponieważ się wydaje uroczą przystanią 
domagamy się i winniśmy się domagać udziału dla narodów; dążą do niego narody tylko dlatc- 
w rządach, wtedy dopiero gdy posiądziemy do-: go, bo innej przystani nie mają. Naszą tedy rzc- 
stateezny wpływ u środka, będziemy czuli żeś-;ezą budować tę przystań; budując, postąpimy 
my tu zupełnie w domu u siebie, i nie będzie- po myśli ojców, po myśli i tradycji polskiej, a 
my się dziwić temu, jeśli inni mają to samo przysłużymy się i drugim i sobie. Skoro Czesi 
uczucie co my. Odpowiedniego udziału w wła- i Słowieńsy i inni jeszcze w Słowiańszezyśuie 
dzy nie mogliśmy zdobyć inaczej jak w przy- ujrzą państwo, w którem będą mogli żyć baz- 
mierzu z prawicą, a w przymierza tem zdoby- pierunie obok innych bezpiecznych Słowian i 
wamy udział ten. nie-Słowian, mówiąc ojczystą mową i ezeąc oj-

Więc dobrze się stało żeśmy to przymierze ezyste bogi, poprzestaną myśleć o panslawlcmie, 
zawarli. A kto się troszczy o całość Austrji i qdą się cieszyć, że mogą być samymi sobą, i 
niech się nie lęka udziału nieniemców w rsą- kto ich wtedy zechoe nszozęśliwić, ubierając ich 
dzie centralnym, gdy każdy naród będzie miał w mundur moskiewski, ten spotka się x otwar- 
ndział odpowiedni we władzy, pozna beznamię- tą niechęcią i zbrojnym oporem, ten dowie się, 
tnie ile trzeba dla dobra ogółu pozostawić pań- że oni podobnie jak my wolą być sobą samymi, 
stwu, a jakie sprawy dadzą się praktycznie i jak Moskalami, i wolą być wolni z wolnymi, 
sprawiedliwie rozstrzygać po sejmach; wtedy jak sługami carskimi. I sama Moskwa wtedy 
sprawa autonomii i centralizacji straci swój .chcąc dalej żyć i znaczyć, coś będzie musiała pod 
namiętny polityczny charakter międzynarodo- karą śmierci zastosować n siebie zasady, do któ 
wej walki o niepodległość i władzę; wtedy mo- rych zwycięitwa przyczynimy się w Austrji. 
że sami Niemcy przekonają się że jest potrze-: Nie znam polityki zewnętrznej, i nia mam
bną większa autonomia tak różnorodnych kra- o niej zdania, którebym mógł publieznifl wypo- 
jów, a wtedy i my zezwolimy na to , by zna- wiedzieć. Od okolicsnośai niezawisłych od nas, 
czna władza pozostała w ręku rządu central- j zależą przymierza Austrji, i od takich samych 
nego, pewni że u góry przestrzegają naszych okoliczności zależą nasze sympatie dla jednsgo 
żywotnych interesów, wtedy Austrja łatwiej i lub drugiego przymierza; nie chciałbym się w 
spokojniej znajdzie odpowiednią dla siebie for- żadne bawić fluzje, i nie myślę się wdawać w 
mę i rozwiąże ważne dziejowe zagadnienie, • prognostyki co do bliskich przymierzy i wojen, 
jaktoby różne narody mogły się swobodnie i a zdaje mi się, że od nas głównie będzie żale- 
zgodnie rozwijać obok siebie w jednem pań-1 żeć, czy każde wstrząśnienia w  Europie wyzy- 
stwie. A rozwiązania tego formułą nie będzie skamy na naszą korzyść, albo przypłacimy nową 
co innego jak tylko stare hasło naszych ojców: klęską. Ale to wiem, że z korzyścią może być 
„wolni z wolnymi, równi z równymi*. j tylko dla naszego narodu i dla Europy, jeżeli

Ale powie może kto: Wszystko to i dobrze powstanie na północnym Wschodzie państwo, w 
i pięknie, a jednak to wszystko nie odpowiada któire* różne narody będą swobodnie obok sio- 
na trzy zarzuty: Idąc z prawicą Koło polskie bie rozwijać cywilizację ludzką, dająe świata
może s'ę przysłużyć powrotowi do absolutyzmu, pierwszy prawdziwy przykład braterstwa naro- 
obsknrantyzmu, feudalizmu i nie wiem do jakich ‘ dów, a nie państwo despotyczne, podbijające 1 
wszystkich widm średniowiecznych; trzyma- pełne idei destrukcyjnych. I wie* to, że świe
jąc z Czechami Koło polskie, trzyma z przyja- tną by była przyszłość dynastji Habsburgów, 
eiółmi Moskwy, popiera panslawizm i pcha Au-'jeśliby takie braterstwo narodów powstało naj- 
strję w objęcia Moskwy; Koło polskie w soju-jpierw pod jej berłem. Sądzę tedy, żeśmy się 
szu swoim z prawicą wyeiąga tylko dla dru- J  przysłużyli i narodowi naszemu ł dynastji 1 Ei- 
gich gorące kasztany * a nie tylko nie ropie, gdyśmy robili wszystko, có było w nasraj 
ala kraju nie zyska, ale co więcej najżywotniej-, mocy, by wywalczyć pewną samodzielność naro* 
sra interesa kraju zaprzepaszcza. Te trzy za-.dową, by uzyskać skromną sprawiedliwość dla 
rzuty podnoszono już i prywituie i pnblicznie j innych narodów, które wraz i  nami to państwo 
i musze na to trzy zarzuty odpowiedzieć. zamieszkują.

M ó w ią , *e ktoś podniesie sztandar absolu-j Pozostaje tedy, jeśli się nie mylę, tylko o- 
tyzmn i inkwizycji, cenzury i przywileju. Kto .statui zarzut bez odtowiedai. Chodzi o to, czy- 
tak mówi, przypomina mi tych świętojurców, śmy na prawdę w sojuszu z prawicą narazili na 
który naszych chłopów straszyli tem, że chce-i szwank interesa naszego kraju? Niech na ton 
my powrotu pańszczyzny. Są rzeczy przessłe —! zarzut odpowiedzą fakta.

^zystkich potępione i których nikt od- 1  Przeciwnicy pslityki Koła mogą chyba po- 
Obcując z członkami prawicy j wiedzieć, żeśmy nie potrafili odwlee i odwrósićnowić nie chce.

nabyłem przekonania, że to ludsie rozumni, a 
ludzi rozumnych nikt nie bęlzie podejrzy wał o 
chęć powrotu do pańszczyzny, absolutyzmu i een- 
*5r»’ żadna ludzka siła odnowić nie
zdoła. Zresztą pojąć nic łatwo ooby to mogło 
w sercach pana Riegera i Gregra rozniecić tę- 
skny żal za inkwizycją świętą i prmae no-

nie wiem czy to by poparło interesa -Na- 
rodnich Lutów, albo ułatwiło wywóz Cukru i 
rozwój czeskiej narodowości. Tylko d a  wiar! 
centralistów może rozniecać to strachy na lachy 
o reakcji. Wolntśei takiej, o jakiej lewita Pw* 
wi, prawica nie chce, bo tą wolnością przymus 
do germańskiej bszkonfesyjaośsi, ale prawica 
chce wolności wzwyozajnen, w powszechne* to
go słowa znaczenia, i oprócz nas znajdzie się 
w prawicy wiele żywiołów, któreby się ener
giczniej od lewicy oparły każdej niemożliwej i 
nieistniejącej nigdzie zaekciauce powrotu do ab
solutyzmu*

Poważniejszy zarzut drugi, że staliśmy 
się sojusznikami sojuszników Moskwy. Nie ule
ga wątpliwości najmniejszej, że zachodnio sło
wiańskie ludy, przyciśnięte srodze do muru przez 
żywioły oboopl«mienne, i zagrożone zagładą 
zupełną, obrzucone urąganiem i zgniecione 
wzgardą, materjalnie uciskane przez krótkowi- 
dzący niby - liberalizm, zwróciły się kn pół' 
nocy i oa północy spodziewają się ratunku. Gdi

cy szczerze naród
1 1  spodziewają się ratunku. Gdy 

. . . -  I** ludzie, koohająey szczerze naród 
swój 1 wolność a wychowani na chlubie aacko-
widzimy

od kraju klęski, która mu grozi z powodu regu
lacji podatku gruntowego. Prawda to a jednak 
wątpię, by kto bezstronny mógł w tem Widnieć peo 
caiim cotmitMionii prawicy. Nie sojuszowi Z pra
wicą zawdzięczamy niesprawiedliwość, którą wy
rządzają krajowi naszemu; ani większość nowa 
parlamentu) ani minister nowy nie mogą zni
szczyć w tej mierze dzieła ministerstwa I  więk
szości lewicy, i męża lewicy, który przez osta
tni rok prowadził operacje katastru z niewytłu
maczonym nienm pospiechem. Zresztą mole i 
to jest wlaśżie dodatni* skutkiem nasraj poli
tyki, że teraz w komisji centralnej wicie duch 
spnwiedliwray, że w niej zasiada'więcej repre
zentantów naszego rolaiozeio krejn, że kto lu
ny w niej prsewodnieiy, i że w ministerstwie 
zapanowało lepszo zrozumienie interesów pań
stwa, 1 że tam wiedzą, te  nie przystały się 
skarbowi minister, któryby służąc koteryjnemu 
interesowi, sprowadził niechybną rniaę aa rol
nictwo jednego z największych krajów koron
nych.

Zresztą byłoby to i niepolityczne* i nieu-

Srawnionem, gdybyśmy chcieli płacić mniej po* 
atków, niżeśmy płacić powinni. Niecącemj 

tego; i owszem chcemy się wodle sił uauyei 
przyczynić do wzmożenia sił państwa. Ale ns 
to by państwo mogło się pozbyć zmory deficytu 
trzeba aby się raz zdecydowało de tego, bj 
poszukać pieniędzy tam, gdzie są. A na te trze* 
ba żalenie z gnata system podatkowi i iwró



d ć  się k l  podatkom pośrednim, k tó re  trafią bo- botycki właściciel młyna i  Kośeiejowa, Iwan Me-j okna nr. 7 przy nliey lfajerowskiej w akutek ober- izczególniijise wyrWnieuie zaiłngnją naeiem zd ■, HOTEL LANGA; J .  PlaeU i  BekSabaok. J . 
g t tą  i  cząato nieprodukcyjną ludność wielkich kitka pisarz gminny z Ostrowa, Fryderyk Wolf!wania się gzymsu spadła z 1. piętra na trotuar'1  niem następujące satyry: Ciężkie czasy, Dr. Skn- Weintrsnb ze Stanisławowa, 
m ia s t T aka m ia n a  gyatematu może znacznie wł. realności z Weiahergen, San ko Konewka wójt złamała nogę, oddano ją  do szpitala powszechnego, baoki, Modnie obrane, Tak kolega, Bożo! jaka ena

  - - - - - .................................. ~ - • -«*- -  ▼».»«• •   I głupia! Piękna polszczyzna, oprócz wielu innych.
— T łu m acz  as. października. Do Rady po-’ —  Tydzień polaki w zeszycie nr. 48. zawiera:

l l iy ć  wszelkiej produkcji; dzięki takiej zm ianie i z Lesienic, Stanisław Borek wójt z Biłki szlaehec- 
m ozem j i  my rolnicy i właściciele kam ienic i , kiej, dr. Józef Milleret właściciel dóbr Zorniska, 
rękodzielnicy, o wiele ’ 1   1 ' 171 X1’L "BT*m iej podatku płacić. 

Gdykonsum cją opodatkujemy, podniesie pro
dukcja swoją głową. A tak a  zmiana system atu 
n ie może przecie nigdy zajść wtedy, gdy lew i
ca je s t U s te ru ,  jej interesem  opodatkowanie 
przeważnie rolnictwa. Nie wiem czy sią  w ry- 
ckle takiej zm iany system atu podatkowego do
czekamy, ale wiem, ie  « 9  jej nie doczekamy 
jak  ehyba tylko przy pomocy większości z p ra
wicy, k tó ra  w ogóle te  same wyznaje przeko
nan ia  co do polityki finansowej.

W ięc co sfę stało, nie stało  się w skutek 
prawicy, ale w  skutek dawnych riądów  lewicy. 
A że nie wspomnę pomocy finansowej, którą kraj 
nasz otrzym ał z kasy państw a, i że nie wspo-

ks. Józef Słekanow/cr. z Zimnowody, Fedko Roma 
nów gospodarz z Piasków, Jan Kr&mer kolonista 
i  Cbrnsna nowego.

Agitacja była zawzięte, ale tylko między wło
ścianami samymi, którzy innych agitatorów nie do
puszczali. Próbował! agitować niektórzy księśa ru
scy, lecz śaden z nich nie otrzymał nawet 30 gło
sów na 250 glosujących.

* Za dnszę ś. p. czcigodnego dr. Mojżesza Bai- 
«era, honorowego obywatela miasta Lwowa, odby
ło się w dniu 26. b. m. w tutejszej izraelickiej 
świątyni żałobne nabożeństwo. Z kazania, które 
miał p. Lowenstcin, rabin tutejszej reformowanej 
gminy izraelickiej, kn uczczeniu pamięci tyln zasłu-

całemn grodowi na-

HOTEL ANGIELSKI: W. kr. OUsar i  O m c i,  
St. Oozosalski z Rusi&tycs. E. Chmielewski Z Cho* 
dorowa. W. Biechoński z Gorlic. St. Załąski i

wlatowej Tłnmackiej * mniejszych posiadłości wy- Z ciężkich dni, powieść historyczna, napisał Teodor Kałniza. 
brano: Jnliana Pnzynę, ks. Sawę, Ilka Kamień- Tom. Jeż (o. d.) — Studja estetyczne, prze* Voj-j HOTEL WARSZAWSKI: A. hr. Krokewieckl 
skiego, Jakóba Sohara, Tomasza Skwarek, Fedora oi«cba Dziedn»zyckiego. — Niedziela w Anglii. — j * Królestwa. K. Ochocki z Białobożnky. 8. Oikoe- 
Misinge, Wasyla Matwiejowa, Wasyla Rawlaka, J a - 1 Japonia, prze* K. Skałkowskiego. — LoreleJi (« ki z Zarwaniey.
kima Łosinka, Wasyla Semenowa, Mikołaja Korope- Heinego), wiersz przez St. Kossowskiego. — Dzi- j HOTEL LAZARUSA : J . Marmaroseh z Ko
ckiego, Demetro Depntata. Przeciwna partja pomi- wne karjery, powieść przez J . Lama (c. d.) Ze
mo agitacji, nzyskała tylko po 15 głosów na 165 
głosujących.

— We Wiedniu zawiązuje się w odwet Ma- 
diarom liga anti-madiarska. Wybrany komitet do 
wypracowania statntów związku już się zebrał. — 
Między zobowiązaniami, jakie członkowie na siebie 
przyjmują, wyliczają: nie przysłuchiwać się wę
gierskiej mnzyce, nie pić ani węgierskiego wina 
ani wody .Hunyady-Janoi*. nie jeść papryki Inb 
słoniny węgierskiej i — nie żenić się z Węgier
kami.

— Ostatnie przedłożenie budżetu ministra 
wojny wykazało niepomyślny stomnek mfędzy czyn- 
nym! a pensjowanymi tak jenerałami Jak i oficerami,

• będą-

świata. — Z wystawy sztnk pięknych. — Teatr. — 
Kronika tygodniowa. — Wiadomości z kraju i ze 
świata. — Rozmaitości.

łomyi. M. 
z Brodów.

Schnlman ze Stanisławowa. H. Marass

. c r s » ;  mamy au m »  k ie ro w i  uau.r w - - , -  Owói p. LBwen.iein | lT»ll7n*Aw wrood
W rządzie. Nie jesteśmy większością par- uprzytomniając nam cnoty nieboszczyka, mianowi- u  * ' j . !  1 Lvnnv — snsjonowany

itu, nie rozkazujumy i nie chcemy rożka- jego skromność w życin, niezmordowaną i bez-! , 7 P
k tei większości. ale znaczymy wiele wśród inl.Arasowna orane w niesieniu t>omoov Ukarikiel J*nerafowle oroni l i  ,  ■

Feldmarszałków por. 58 
Jenersł-ma jorów 111
Pułkowników . 268
Podpnłkowników 299 
Majorów . . 588
Kapitanów i rotm. 8248 
Nadpornczników 8888 
Porsczslków . 8779

91 
176 
460 
890 
768 

4040 
1840 

900

_______   „  .  « ---------- , - --- _ gami i cnotami jaśniejącego i
nę tego, że budowa tak  niezbędnie potrzebnej memu znanego filantropa, i które tak bogatę i rze 

kolei T ransw ersalnej zdaje się być labezpie- . wn^ treścią jak iziaohetnem głębokiem ncznciem, 
t to n ą ; pozwólcie mi panowie podnieść korzyść tudzież znakomitą wymową wszystkich słuchaczy 
wielką, korzyść ogromną, którą polityka naaza niemal do łez poruszyło, pozwalamy sobie pod- 
zdobyła dla kra ju  naszego. Po pierwszy tylko to, co chrześclan Polaków uczestniczą- 
mamy przeważne stanow isko w parlununcie, po eych tej żałobnej uroczystości oddającej hołd ś. p 
ra z  pierwszy mamy udział rzeczywisty i zna- Beiserowi nader wzruszyło, 
ęsący
lam entu, . _
zywać tej większości, ale znaczymy wiele wśród interesowną pracę w niesienia pomocy lekarskiej ( 
większości, zniszczyliśmy w niej niejedno da- tak bogatym jak biednym, jego hojność, tndzież| 
wne nprządzenie, zdaje mi się, ża pozyskaliśmy miłość bliźniego i owe braterskie dzielenie się o 
jej zaufania i odtąd trudno aby s:*ę w spraw ach ; itatnim swoim dobytkiem z ubogimi bez różnicy! 
w ew nętrznych A użtiji eoś bez nas steło. 'wyznania, jego miłość prawdy, zaś jako najjaś-j

Dotąd mieliśmy wprawdzie wstęp do mini- ’ nlejszy promień szlachetnej dnszy nieboszczyka u -j 
s te ra  twa, ale że tak  praw ie rzekę jurę preeario. m a ł i nzaonił wymownie gorącą jego miłość oj- j 
U rząd mini z Galioji istn ieje i nadal, a l e 1 ozyiny — ź e  b y ł  p a t r j o t ą i d o b r y m P o  
stanowisko tego m in istra  będzie o wiele potę- l a k i e m !  Oby piękne słowa izraelickitgo kazno- 
żniejszem  W radzie korony, odkąd jedna z tek  dziel nie padły na grunt kamienisty, tylko plon 
n sjw ażu ie jiz jck  spoczywa w rękach jego roda> wydały 1 znalazły naśladowców w jak najszerszych
kn. Mamy teraz  po raz  pierw szy dwóch mini- kołach izraelickiej ludności kraju, tego z całego .. .
itró w  Polaków i te raz  dopiero możemy się z pe- serca życzymy sobie dla dobrż naszych współziom- j kiem starodawne rzymskie cmentarzysko. Są to
WBOŚoią spodziewać po wypróbowanym patrjo- ków naszoj ojczyzny. J groby % pierwszego i drugiego wieki po nar. Ghr
tysm le pana Ziemlałkowakiego. że potrafi nie * z  powodu grasującej szkarlatyny zamknięto! Znalozlono w nich bardzo obfity plon,
jedno dla naszego kraju zrobić — teraz dopiero dllgJaj na a tygodnie szkołę żeńską pp. Benedyk- *'---------------- ,Ł4—  u
możemy się tego u niego słusznie domagać. • tynek orałt j lzkołfl iadow% iw  Magdaleny.

n?lBłeco że^nnl i * Wczorajszą Gazetę znowu nsm skonfiskowano 
w . c h a ra k te r  kraju  t t g ,  p - za przedrukowanie artykułu Dzień. Pozn. traktu-

tradycje i naw et maże t ę j  , J * ' ; jąeigo o uroczystościach Bema i wycieczce Czaau

L y n ić  zadość dawnei N aszej prośbie i przyje-1 ’  Korespondent Czaau z Białej opowiada na
dmt do kraju naszego ; stro je i symbole n * ro -, .riasc^^w  BoOTminie^ miiac ĆhaUm, stanie nowejorskim, wyrabiała na z&mówie-
dowe otoczyły go ze wszech stron, wskrzeszono |  P . w,c J .  rclii tum inlle lat klika szczególną sortą papieru, z ezy-
jakby dawno pułki nasze, rozw inię todaw ne | *‘armt̂ daćn l V  hn?i,Tat «  2 ; « ó . ^ S e e T « Pr i 1 “łe do jakiego użytku ma
sze chorągwie na jego przy  w itan ie ; cesarz pr zy- ! De“ e] ten papier. Ryza te*0 papieru miała wagi
jął to miłościwie, i uznał, że to najnatu raln ie j- J ak1̂  Je,zc*e f 1 ® L  rnn!ei więcej 3 kilogramy. Nareszcie dowiedziano

to  to  P"1" ’ " 1 "‘ P * "*

Ogółem . 19196 „ 8175 8
Sto sanek ten wymaga koniecznej reformy.

W  B u cca ri, w Kroaoji odkryto prsypad-

„Telegramy Gazety Narodowej.**
Budapeszt d. 28. października. Budże

towa komisja delegacji przedlitawskiej obra-j 
dowała dzisiaj nad ordynarjum marynarki 
wojennej, i przyjęto pozycje onego przewa-: 
żnie według preliminarza rządowego. N a ! 
żołd i mundury pozwolono tyle co zeszłego* 
roku, a więc o 60.000 złr. mniej, niż rząd 
preliminował. Na służbę na morzu z preli- • 
minowanej przez rząd kwoty okrojono złr.1 
70.000. Na szpitale morsMe zaś o 3.000 
złr. więcej pozwolono niż rząd preliminował.
Pokrycie z ceł ustawiono w sumie 3,769.000 
złr. jako przychód wspólny.

W komisji delegacji węgierskiej 
spraw zagranicznych minister H a y m e r l e , * Pociągi kolejowe,
odpowiadając nastawiane w rozprawie ogól-1 s e g a r m  l w t w s f c U g a .
nej zapytania, oświadcza, że demonstracja1 ODCHODZĄ ZE LW OW A:
flotowa była by do skutku przyszła nawet jx) kkakowa i o go&uie io mu. u  m a4 płt*wą 
bez udziału Anstrji; Austija zatem przyłą- P#cŁl'iL_p<>,pi*“Jn7'.0 k04*- ‘ ‘
czyła się do niej pod warunkiem, aby akoja

W tM trza hr. Skarbka.
Dziś, w piątek dnia 29. yaździm Jkr 1880.

S T A R Z Y  K A W A L E R O W IE
Komedja w 5 aktach W. Sardou, przekład 

M. Chrzanowskiego.
Początek a godzinie 7 mej wteezfir.

W sobotę dnia 80. października 1880.
O godz. 4. po południu: 

p i e r w s z e  p r z e d s t a w i e n i e
olbrzymiej zmiennej Dioramy.

O godzinie 7. wieczór:

B O C C A C C I O
Komiczna epera w 8 aktach — iłowa 7 . ZelTa i 
R. Genóe, przekład L. SygetyżaUege —  muzyka 

Fr. Souppego. — Kapelmistrz p. 7 r. Słomkowski.

a mianowi
cie urny wszelkiego kształtu, izklann- flaiseezki, 
w azy; pnbary najrsadszych kształtów, rzymskie 
monety i dobrze utrzymane szkielety. Wszystkie 
dotąd odkryte prsedmłoty odwieziono do muzeum 
w Zagjzebln.

— C y g a ra  h & w aósk ie  z  p a p ie rń . Niemiec
kie pismo fachowe Papier-Industrie eodejo nastę-

T r z e 7 Urat r k l lUku P^Jł'4 wiadomość : Fabryka papieru z .  słomy w Przed laty Ul nnw . i „ „ s i .    wioł„ n . *..mówie-
z ezy-

Zanlm nadszedł pociąg,

. T y c a T s a i p  = - t e r i r s s y j
W . « s * * 2 : 2 L * L , ! Z Ł F w :  & X £ T - . ń : :  -  B e ti ta o  bp. Ric&j

k o d u jące
zgotować

Iń t o * w ^ w n i  't f l  nieprzyjaciele n ieodbióra!miem P° rosyjskn* była odpowiedź. — , A na co!
u r n  n acz r ^arodoWFfih lnstytueyj; odtąd kto p* P°«łowł J w * "  BO*kiewskiego , zapytał poseł |[m!erci
zechce nam odebrać ję*yk nasz, chorągwie nŁ .  j Cłenoiała. — .Bo moje hjrłAy na sejmie 9- maro*
s n  insygnia nasze, targn ie się na tego, co w ! we Lwowie między Rusinami odrzekł pan Seeli-
A ustrii sam jeden jest bytem  i jednością pań- ger- »No to nle w . % 1 rzekł Ciencia-A u t r j i  mam 1 -  1 j Ja, wszak nauczycieli jest bardzo wielu.*

! gdzie ich szukać ?* zapytał pK ieckct «6w ić b j  to, żeśmy stanow isko n t- 
u e  w Austrii tak  znakomicie wzmocnili i «- 
trw alili, było jedynie zasługą polityki obecnego 
Kota. Złożywszy przedewszystkiem  panującemu 
w inną podziękę, winienem na tern miejsca 
stw ierdzić, że najczcigodniejszy prezes Koła 
naszego, pan Grocholski i  inn i mężowie, któ-

Ric&aoli, o którego nagłej 
nam wczoraj telograf, nredelł się 

r. w Brallo w Tasksfickiem z ro
dziców należących do starej szlachty włoskiej. Od 
młodości gospodarował w rozległych swych dobrach 

" a ' 1  odznaczył się w uprawie wina. Oiuszenie pól 
Seeliger.   Nic ' Maremma zjednało mn sławę europejską. W r. 1848

daleko na granicy moskiewskiej, odrzekł z nśmie- b*1 lednyra E wybitaych członków umiarkowanej 
chem Ćiencizłs, jest tam dosyć kozaków, a oni,! Part^  1 nłe ohe,a* nledz rządom republikańskim; 
dodał z gestem naśladującym zamach knnta, uczą1 kled7 Je4nak w,elW k«,ł i « powrócił przy pomocy 
bardzo dobrze*. i Aistrjaków, odesłał mn RisasoU wszystkie swojo

* Dnia 81. b. m. 1 1. i 2. listopada będzie nil- * * * *  1 k!Uf  « a“ belaJ*k‘
. . .  . . .  .  _  »  P h t o r t .  .  pow oi. w M W  ft.kwen.JI f  bll- t

ryek zastugl nie bywają W kra ju  zawsze dolta- • czności zwiedzającej cmentarz Łyczakowski, zaczą- ^  ( . . d prowisoryeznago rządu. Kiedy
teesnie ocemanemi, a  W których ręku spoezy-|w szy południu dla przej.zdnych Tołktnl za jsg0 poparciem peayłącaono do Serdyail,
w a a ta r  sp raw  nąsayeh, pracowali już od ^  Jzamka^ta; dla dojank Ao cmentarza wyznaczono imlereJ c »yonra, którego był następcą jako pre- 
Wielu X niezmordowaną wytrw ałością nad tern, ulicę Rury, dla odjazdu zaś ulicę Łyczakowską. ’ dent ministrów i minister spraw zewnętrznych
by módz zdobyć dla nas stanow isko, któreśmy} * Po kilkn dniach nieznośnej słoty i przejmn- w r . 1862 ustąpić prze! lewicą. W pnte-
dziś posiedli. Oai W wielkiej mierze przygoto- j jąoego zimna wypogodziło tlę wczoraj, a tempera- dednłu Woj ny w r . 1866 objął napowrót stanowi
wali g run t parlam entarny, n a  którym dziś stoi- tura znacznie się ociepliła. DtisJaj przed południem gko w rZ ła*ie jako preaydeat ministrów. Ale jnś

termometr wskazywał - f  12 . j w kw,etnlt 1867 m n|j|J znowa nit4pić m|ejSca ga-
* W Świstalnikaeh w powleole rohatyńskim zmarł blnetowi lewicy i odtąd był tylko członkism par 

n&nccyoiel szkoły Indowej, który odznaczał się włel-} lamentu. Ogromny miał wpływ ca toskańskich de
kiem skąpatwom i wiódł życie w niedostatku. Gdy ! putowanych. Z poesątku był zdecydowanym kon- 
otworzone papiery zmarłego, znaleziono formalnie' serw&tystą, od r. 1876 wspierał lewicę. Historja 
spisany testament, w którym cały swój k ap ita ł' składa mn hołd Juko wielkismn męśewi itann 1 j 
przeznaczył na sprawienie pogrzebu i wystawienie 1 dnsmn z głównych twórców niepodległości Włoch, 
pomnika. W knferkn znaleziono 1 884 złr. w ksią- Byt to charakter czysty 1 prawy, 
żeezkaeh kasy oszczędności, nagromadzony oh od 
niepamiętnych lat, bo przy zroalizowaniu ich oka-

my, oni to i  teraz poprowadzili Koło z doświad
czeniem w ytraw nych wodzów, pracując niezm or
dowanie i z zupełnem zaparciem  siebie. Komi
s ja  parlam entarna i inn i w eterani Koła byli dla 
nas początkujących przykładem i wzorem tego, 
jak  winniśmy dążyć nieustannie i w ytrw ale po 
strom ych i niedostępnych nieraz ścieżkach , do 
dalszego a  ostatecznego eelu.

Po innej drodze nad tę, którąśm y obrali, ja  
przynajm niej stąpać n ie mogę. Jeś li się z nią 
n ie zgadzacie, rozkażcie, a  ustąpię.

K 0 I 3  miejscowa i zamiejscowa.
Dni* 29. paidtńemika.

* W .Pięknej Gnlatei* debiutował wczorsj t^- 
nerzysta p. Struczyński. Po wozorajs*Tm debineie 
tylko jodną rzecz możemy stanowczo twierdzić, 
mianewieie, że p- Str. ma głos wprawdzie małej 
skali, ale woale silny i czysty. O umiejętności w 
śpiewis, o grze, dykfj’ i ruchach — nie ma jess- 
ese 00 mówić. Materjai to nieokrzesany, z którego 
pszy fm sy  imże się wj robić coś dobrogo. Szcze
gólnie radzilibyśmy p. Str. pracować nailole nad 
dykcją 1 modulowaniem głosu. Wyborcą G&latoą 
była pani Skalska; śpiewała * prawdaiwie artysty- 
eznem poczuciem i smakiem. Panna Malewska jako 
Ganimed i p. Koncewiez <Mida») wywiązali alę bar- 
4ao dobno ze swego zadania, a całość przedsta
wienia nie pozostawiała nie do życzenia.

* Z knrji włościańskiej wybrani zostali wczoraj 
w skład Rudy powiatowej lwowskiej : Car Teodor 
wójt z Podbem iae, Jsray Lang wójt z Domfoliu, 
Franciszek NasaAnik wójt ze Zboi.k. Mikołaj Rt-

zało się, ż* tama odsetki od tego kapitałs wynosiły W iadomości literackie, naukow e i artystyczne.
około 1 000 złr. Kapitała 1384 złr. użyto na za
knpno pomnika i na pogrzeb, który odbył się suto 
z wielkiem zadowoleniem duchowieństwa. Co się 
stanie z tysiącem złr. odsetków ?

• Biskup krakowski ks. Dnnajewskl bawi obe
cnie w Wiednia.

* Na medal pamiątkowy rocznicy 29. listopada 
złożyli w administracji Gag. Nar. pp. : Wanda 
Pietrnska 3 złr., Hipolit Witowski 3 złr., Ignacy 
Piątkowski 3 złr., Jśn Dobrzański 3 sir., Platon 
Kostecki 3 złr., Henryk Milewski 8 złr., K. Gro- 
man 3 tir .

, W lM taaafcri p rfisy jrae  a ń. 28. października. 
Skradziono pani W. podczas nabożeństwa w ko
ściele Karmelitów tnmakowy zarękawek z czarną 
jedwabną podszewką i chnstką do nosa batystową 
ze szlakiem szafirowym oznaczoną cyfrą III. a pa
ni P . J .  prsy ul. Gródeckiej czarny skórkowy pn- 
gll&res z kwotą 13 zł.

Złożono w policji kartę zakłada zast. nr. 59226 
na zastawione za 16 zł. 5 sznurków korali, znale
zioną ua ulicy Halickiej.

Komisariat®** śródmieścia oddano 7-letniego 
chłopca niewiadomych rodziców który się zabłąkał 
w mieście.

Natalia Porodka 17 la t licząca słnźąca myjąc

— L ’ Ane Wiktora Bvgo zjawił elę w tych 
dniach jn* na półkach księgarskich. Joat to poe
mat filozoficzno-satyrycsny, a tytułowy otieł jest 
postacią rozmawiającą 1 filozofującą — z Kaatem..,. 
Wielki filozof XVIII wieka m iii tedy rozmawiać 
s osłem, który naszydziwszy się dość z jego nozo- 
nośei wykazuje mu wreszcie, że cała wiedza o tyle 
tylko jest prawdziwą wiedzą, o ile może powie
dzieć, źe jest niczem To daje sposobność poecie 
do licznych satyrycznych wycieczek, w których J 
akademia nie jest weale pominiętą. Jnż otieł pełen 
pogardy dla całego rodu ludzkiego zamyślał porzucić 
wyśmianego filozofa, który dał za wygraną, gdy 
w tam zjawia alę poeta 1  sążnistą perorą, w której 
zdnmiałym zapaśnikom prawi o wzniosłej mądrości 
z jaką ułożył Stwórca porządek w wsseohświeclc.

— .Biblioteka Mrówki* szczęśliwie rozpoczęła 
drogą setkę -wegu wytrwałeg wydawnictwa. Setny 
pierwszy zeszyt, od kilkn Jni dni znajdujący eię w 
księgarniach, a nie wątpimy, *• I w rękach publi
czności , zawiera „Satyry objesnjowo* M. Rodoeia. 
Imię autora będącego dziś może jedynym satyry
kiem polskim w prawdziwie poetycznym dnohu, jest 
dostateczną rekomendacją dla tsgo zeszyta .Biblio
teki Mrówki*, w którym pomieszczone zostały Hame 
wyborowe ntwory Rodoeia, z pomiędzy których na

osobowy, o godswis uaysa »»* '-w <uc| fwu " — — miessany.
tylko od mona się odbywała, aby bombar- d o  p o d w o ło cz t3 K j 
dowanie Dulcigna wręcz wykluczone było, 
tudzież aby akoja nie przeciw Turcji, ale 
tylko przeciw opornym 
mierzoną była.

Dalej powiada br. Haymerle: Skoro 
raz uregulowane zostaną warunki wydania

Ł
h minut 9 po

nn«4 
59 rano _  

południu pociąg

  _ esta, pochw miassany.
AlV».An« V n « '  DO PODWOŁOCZTSKi 1Aioanczykom wy- wieesór pociąg mięuany, o gods.

s głównego dworca: * godz. 6 
rano, pociąg poapiaaany; o godsinio 19 minut 94 
po połud. poeiąg miąssaayi o gods. 10 min. 81 wio-•- — missjsay.

IZTSKi 1 Podswpeia: e gods. 10 ■>:». |g  
ny, o gods. 19 m. 89 w połud.

poeiąg mięssrój.
DO CZBRNIOWIEC: o gods. 8 min. 80 rano, pociąg po,

spicssny, o geds. 18 min. 10 rano, pociąg cięuany,
- _  . _ o gods. 11 min. 10 w nocy pociąg miassany.

Dulcigna, ustąpią a Czamogorcy w do Stanisławowa: na strój: o gods. 6 mu. 87 mac
pewnym terminie bardzo krótkim nie obaa- xrD LWOWA:
j ___.  . . . ■ n^, Z KRAKOWA: o gods. 6 min. 40 raso pociąg poapieesaydzą spornego terrytorjum: to 1 misja floty .  gods. 9 min. 97 wiscór, pociąg oaobowy « gods.
faktycznie się skońezy. Wiadome już mi są 11  min. 90 przed poła dni sm pooiąg mięuany.
najnowazi propozycje Aoglii, alo ro«wotóć 2 ^ 1 5
się nad niemi nie mogę; i W ogóle tylko 8 min. 50 rano, pociąg atiąmny, o gods. 4 min. 12
tyle zauważam, że rząd austriacki jest prze- • 1 ... 1 1 ; 1 1 , Z PODWOŁOCZISK: na dworacc w Fodsamesn: o gada
C1W udziałowi W wszelkim kroku, któryby 18 wn pociąg mięa«any.
w dalazym rozwoju mógł nas wplątać w ja- 
ką akcję wojenną.

Co do sprawy greckiej, minister prze- 
dewszystkiem zauważa, że akcja mocarstw co 
do zalegających spraw wschodnich poczyna 
w ogóle toczyć się trochę powolniej, i w ni
niejszej chwili kwestja grecka spoczywa. 0 - 
howiązujące oświadczenie co do dalszego po
stępowania w tej sprawie byłoby nie na 
miejscu.

Następnie co do sprawy serbskiej i du- ’ 
najowej br. Haymerle powtarza to, co w ko
misji delegacji przedlitawskiej oświadczył,

X CZEBNIOWIEC: o godsinis 10 nun. 8 wioosór, posiąg 
| j  pMpiessny; o gods 4 miń. 5 nno, podąg mlęusny 

o gods. 8 min. 53 po potndnln, pociąg mięssany.
ZS STANISŁAWOWA; na Stryj: o godSnnU 8 minut M 

wiaesór.

L w f iw , x Uuy  hirońlowej, 29 paśdziernlka 
L A k e j*  z a  s s t i k ę  

<ńez kuponu Mażącego).
Kolej galio. Karola Ludwika .

„ Lwowsko-Czerniow.-Jaska 
B u k a  hypot, galio. po 200 zŁ 

t  kredyt galio. po tfłO złr.
U. L i s t y  z a s t a w i e z a

1168 75 273 — 
161 50 164 —  
291 -  2*6 -  
950 255 —

100 złr.
(hoz kuponu bieżącego),

N

Wiedeń 27. październ.

Powszechny dłng pań
stwa (sa 100 złr.)

gnnty snstr. wbnnk. 6 pro. 
_ ,  wsrobno 5 ,

, . p« ZSO sLw.a. 4 pr.
Ł f  wao .  800 . .  „ 5 .  
I  MO 1 ® .

* X9U I ‘LłstrenaLdompo I90 *1.6pr,
Smw IMS l i t * .  - -

Oblkade indeaniaacyjae 
( 4  100 8lr.)

<tftUayj»ki*
Bukcwiiskłt , , , ♦ •
lane publiczne papiery.

WęMorąhnronte slotu 6pr.po 
108 str. w. n. • • 

WęfUnkspoi- kol. pa 190 >ł- 
5 proeoniowa . .

ałr. w.

WęgUnka po*, po 100 słr. 
Tuwekn poty ■■. 1 1. pe 4% fr.

Akcje bankowe.
iglo-rastr. pa 900 1130 st. 

ł  >donorod. AoŁ (Bas. 900 U.
■ Mad krodytowy dla handlu

,1 preamyslu..................
MkfiodferwL * ' -  900 Zh. 
h m n . ashont niśis— anstr. 

pe NO tir...................

7180, 71 95 
72 65 72 80 

122 75.123 25 
129 76180 26 
182 I132 50 
17950173- 
144 I -• -  
8676

97 40 
96 11 *> 9 7 -

Galicyjski bank hipoteczny
PO 200 zt........................

Banku aost.-węgierskiego po
„  300 ..........................Unionibank p0 100 *łr. .
yerkohrobank pan po 140 al.

UCTOWiedoźski Ban* 
str. w. a. raraia po i00

107 66 107 70
2 60128-

108 60.109 -

114 50

278 25

114 75

278 60
947 85 847 60 

766 {778 -

Akcje kolei.
Albraobta po 900 str. . . 
AlfSldtkiaj po 900 ałr. srebr. 
gltbiety « 200 » ,
Ferdynanda p6tnoon«j pe 100

Fins  siwka'  J 6,814 9°  800
li  tt B- * ' * * ’

Kolei gal. Karola Lud. po 300 
słr. m. k . . • • • •,

Morawsko - SsląoLa (central.
po 900 sir. • • ■ :Lwowsko- Gsetniow.* Ja*ska 
po 200 ał. . . • • •

Anatr pót. sack. po 200 sł. »r- 
,  ,  1.8.. 200 , 

Rudolfa pa 900 tir. trebr. 
Siodmiogr. po 900 sł. w. a. sr. 
8taatseisonb.-Oos. 900 sł. wa. 
Sfidbahn po 900 sł. er. 
Tramway wisa. po 170 sł. 
Wągiertke-galioyj i (Łupk.

po 900 s ł r . ...................
Woglar. płłaee.-wiohed. po 

*00 sir. orakrom . . . 
Węgier, sacboda. (Wostlg po 

108 ńlt. w. o. ■ ( > •

pi*«% słr. ■
tądn.

r. a.

8 1 2 - 8 1 4 -  
108 80 109 
126 75127 26

188 25 1 8 9 -

163601 6 8 -  __ 
187 60,188 —
•aoo—isteo-
187 [167 50

I
27060(271.

1360 14j
102--16Q — 
176 6017650 
19425194 76 
168 75 169 
137 — 188 
275 — 27550 

81
21025210 75 

18925189 76 

144-14460

1467614728

Listy zas t awne 
(za 100 złr.)

Bodenered. allg. óiter. S pr. sl. 

Gal. łow.

w. — -  f -

spł. w 33 lat 5 pr. wm. 
w. nr* ‘■ed. sieu.4pr.wa.

Galio. baBk kipot. 6 pr. wn.
,  Żaki. kr. wioś < .  .

Bank anttr. węg. m. k. 6 pr. 
a » .  w. a. 6 »

Obligacj* pierwszeństwa 
kol. (sa 100 złr.)

Albrechta po 800 lł« 5 pro- 
trebr. w. n. . . . . .

AlfOldtka po 900 sł. 8 pr.
Osatko s 800 słr." m! w. 'a. 
Rlibioty po 6 prc. sr. . .

■ *m. )802 6 pr. sr. w. a.
.  .  18705, „ .

„  * ,  1872 5 „ ..
Ferdynanda p6-. S pro. m.it.

» a & , «.*•
-  . » t> .  »r<-'ir.
Gal. K. I., 300 sł. R pr, sr. n.a

» U. eu. 5 prc.
s UL am 1S71 300
► IV. o. a 300*t. 5 pr.

Lwow.-Cser.-Jass. 1 . »m.iSC5
300 sł. 6 pro. »r w , 

Lwow.-Caer.-Jas. U. em. 1667 
800 ał. 8 pro. mr. w. a. . 

Lw -CłOf.-Jasł. UL om. 1648 
806 *Ł •  pro. W. w. a . .

płacą | tądn 
ałr. w. a.

117 -  117 60 
100-10060 
9176} 92 25 
96 76 97 60 

101 —:10l 60 
49 5010050

101 8010196

6810 8860]

88 40 8870
 1 95
97 75 98 26
97 50 98 -  
99 60100-

101 50 102 60
105 75 106 50
102 -  -

106 201051>0 
105 60

-1 0 8  26 
102 -

90 60 r0 9Q 

99 7 { 98 
•9 TB 90 —

Lw.-Crer.-Jass. IY. em. 1872
300 sł. 5 pro. er. w. a .. 

Rudolfa po 800 iŁ.w.s. 5 pr.
srsbr, ^ <, o o

Rudolfa em. 1869 po 300 żł.
6 prc. sr. w. a. . . .  

Rudolfa em. 1872 po 800 sł.
5 prc. sr. w. u. . . .  

Siedmiogrodzkiej sn 900 słr.
6 proL . . . . . .

Papiery loteryjne 
(sztuka).

Zakład kred. dla han. I pranm. 
Klary po 40 słr. *• «■ •
Insbruekio prom. poA , , 
Kegleriełi po 10 *.
Knkowucn po W »*»• »« k> 
Lnbladtka prom. poi. • .

urisirieki ». . . « • • 
Palffy po 40 sir. «- *. .
Rudolfa po 10 sir. m. k. . 
K. l-alm po 40 sł. u. k. .
Solnogroaakie prem. poi..
St. Genoii po 40 *»■ 
8tani«:awo¥feka fpołyctka) 

po 20 ałr. w. • •
Wal di tein pa 20 *Jr. »- «• 
WindisobgrSta po 80 ił.

Dewizy S-miesiocaiie.
Berlin 100 wark . . . .  
Frankfurt 100 mark. . . 
Hamburg 100 mark . . . 
Londyn 100 fnt aaOerL 
Pafft 100 franków , . ,

płacą i tęto
ałr w. a. .

Z

89 8926

93 6093 30 
9170 9220 

915o| 9190 

80 60 8075

177 -  17760
88 — 23 50 
1660 
20 
28 60 
3 7 -  
3 7 -  
1 7 -
48 76 
21 -  
4795

83 60 
32 60
49 60

6725 
57 26 
57 25 

11780 
46 88

40 
24 50
17 -  
9050 
9 4 -.
8 9 -
3760

tó25
2 2 -

4776

24 60
3 3 -
4 3 -

57 85 
57 35 
5736 

11746 
44 80

dodając jeszcze tylko co do sprawy dunajo- Tow. kred. galic. f> pret. w. a.
wej, że ostatniemi czasy sprawa ta pomy-: ,  0 .  4 .  „
ślniejszy obrót wzięła. Należy się spodzie- » • o b » okres,
wać że i i  E m ra ia  p rą d z ie  do rozumu.
Jeżeli kto. zapomocą wpływu naszego ko-’ m  r . ie tn  d ł użne  r
rzyść odnieść może, to z pewnością Ru- ogólnego rolnic*, kred. Zakładu 
munia. j dl* Galicji i Bukowiny 6 yrcL

W sprawie forteo na Dunaju ponawia IV. O b i i g i  »  100
br. Haymerle swoje onegdajsze oświadczę- ■ Indamnizacyjne galicyjskie 
nia, a co do rokowań cłowy.h z Niemcami' -- ff6*-
wynurza nadzieję, iż handlowe stosunki z miasta Kraków*
Niemcami już zostaną zapewne niebawem u- „ # Stanisławów*
regulowane traktatem taryfowym. w j ?.

Z wypowiadanem zdaniem, jakoby mo-t Dukat holenderski . 
carstwowe stanowisko Austrji na "Wschodzie ! >, cesarski
podupadało — powiada br. Haymerle — n a , ? ^ la0B40,r * . w* 
żaden sposób zgodzić się nie mogę. Owszem j B r t M ^ j S S k a y  i " 
pokaże się, że rzecz się ma przeciwnie, gdy-  ̂ it papierowy • 
by nadeszła jaka chwila stanowoza. O tern,! 100 marek nlcmiockiek , 
że Porta jakieś wojska do Rumelii Wscho- 3rebr0 • •
dniej wysłać chciała, ale ją  p o w s trz y m a n o , ' Kupony w • , 
mnie nic niewiadomo. Z całą stanowczością j

euKS a ia o r  m m m m m i.

96 80
91 —
96 80 

101 25 
100 -  
100 dr.

92 -  
złr.
97 — 

ICO — 
100 —

19 50
28 50

97 80 
92 —  
97 80 

102 26 
101 5*

94 -

98 — 
101 —  

101 60 
21 50 
25 60

6 52 
6 64 
9 30 
9 62 
1 67 
1 17 

67 65 
99 50 100 60 
99 25 100 25

62
63
40
72
71
19
30

granic.
szczerze pragnę, i że oraz w możliwość tej i 
egzystencji wierzę, byleby tylko Porta uczy- ^  f a d S T m . '  
nić zechciała co potrzeba ku ziszczeniu tej Anglo-auslr. 114.— 
wiary. Co do naszych handlowo-politycznych Kolej Kar. Lud. 270 fO 
stosunków na Wschodzie nie mogę żadnych; KoI4i Po,ia

KURS GIEŁDY
Wiedeń 28. Października 1880. 

godzina 2 minut 20 popołudniu.
Węgier.

81.25
188.60Kolej Elżbiety 

Węg. Nofflostb. 145.— 
Węg. ebltp. w ał. 84.— 
X*sy z r. 1864 172 50

kred. 247.78 
Unionibank 110.80 
Nerdbakn 241.— 
Kolej AlfBId. 162 60 
Kolej Lw.-ozer. 182.50 
Wied. Comunal. 116 — 
Guliz. indemsiz 97 60 
Kolej siedmlog. 107.90 
Loijr tureckie — .— 
Rosy. rubel pap. 1.17.% 
Marki niemiecki* — .—

rozczarowań odszukać.
Foczem rozprawę zamknięto.
Paryż d. 28. października. „Ajencja_  _

Havas“ donosi z Dubrownika dnia wczoraj-1Renta węg. 6% 107.65 
szego, że wysłannik turecki, który przyniósł {na 7*
do Dulcigna wezwanie do poddani*; się, Usposobienie: wstrzymane,
mordowany został. W ied eń  d. 29. października

B erlin  a . IH. października. Rada z wiąz-j godzina 10 ainnt 65 przed południem:
kowa na wczorajszem posiedzenia swojem i Akcje kredytowe 271.50 Anglo-austijae US.10
jednogłośnie przyjęła wniosek Prus i Ham- j Kol°’ 270.75 Kolej Połudn. —
burga, aby na mocy ustawy o socjalistach 1 110 50 Napoleondor . 9 M \
osobom, bezpieczeństwo publiczne narażają- ^ 1‘ B w llm  i  28 SaSbriwSka **
cym, zakazany był pobyt w miastach: Ham-f godzina 5 minut'50 po południu: 
burgu, Altonie, Wandsbeku, Pinuebergu i |B 4«yje bank. 204.10 Akcje kredyt 488 60
Lanenborgu, tudzież w ich okolicy. Uchwa
ła  ta obowiązuje n&razie na jeden rok, U- 
rzędowy „Reiohsanzeiger* już ogłosił doty
czące rozporządzenie miniśterjum pruskiego 
dla pruskich terryterjów, obowiązujące od 
jutra.

Wiedeń d. 39. paidziernUtA. Jenerał* i 
rada banku atutro-węgierskiego. przyjęła pro- 

■t rządu węgierskiego co do. koreeponden- 
cJi w języku węgierskim z władzami wę-
gierskiemi, jakotei podwyższ- dotacji wę
gierskich fllij o 3 mil. zł; y f  Rzeszowie 
będzie urządzona pomocnif «a filia.

' 11’lWBWJUUU
P rz y le e h a lii  dni* 29 r /a44zi«roika 1880.
HOTEL ^0E^ A  : E. ' u  Diieduizyeki « I * r  

dorówkl. W. hr. D ifeónar ^  z j e i»pol», K. hr. 
WodiloH z Olejowa. B. (jaro-** % Sidorowi. J .  
Pietrniki * Rudy. M. R ^ o iif i ik i  z Peloi* » e ik . 
D. K. Żuławski z Krak 

HOTEL EUROPł 
Krakowa. A, Winufok 
Kugilman * Wiiduia

Lombardy 
Xol*i Sumnń.

141.50
63.50

Galicyjikie 
Auatr. banka

117 25 
K S  —

Kane galle. Teworuyetw* kredytowego
Kupuje Bpnedaje

8% Listy zastawni opróos kupo
f*ów 10C ałr. po . 97 -  i>7 68

4% Urty zasUwne opróez kupo
nów 100 słr. po . 91 85 M —

Lwów, dnia 29. października 1880. 
roiaeaeamemm»aMmm*mMmwwmemmmam— —

owa. ‘
JS K I: M. BaranoWlki z

t z M®*kwy, J. Oćortto i B.

W sali Stowarzyszenia 
„Gwiazda"

ulica Franolnktńska li: zba 7, 
B ernharda

Teatr małp I psów,
1 i k o n n e  s z t u k L

W  n l« « B le le  1 w  p o n le iz la le k  i w a ę r i i d '  
■taw lem le e  g o t o  4 *eJ 1 7 m eJ.

Bprudiż hilitów od godiiny 10. rano de Ł jom - 
ł*d*U w trafili hotelu A» *«, ul. Karol* Ladwua,

PlkMpIeawiwajl bUUu wengółp.



1 Jeszcze do 15. listopada
pieanmerować można na Z b i ó r  
w ie r» * 6 f i  i - p i e ś n i  z  m n z f
k ą  pod tytnłem:

Wspomnienia
roku 1830-1831,

- wydania
| J. H o r o s i k l e w l c i a
ą  w mieszkania wydawcy
m we Lwowie ul. Majerowska Nr. 3.
2  Cena przedpłaty 2 zŁ
| Fo wyjściu dzieła cena będzie pod-

— niesioną.

Najnowsze Wydawnictwa
KSIĘGARNI

GEBETHNERA i WOLFFA
w  "Warszawie.

B a i n  A. Nauka wychowania, przekł. z
ang. pomnożony rozdziałem o wykł i 
dzie języka polskiego . . 8 kłr

B o b Ż a y A lb i  K i c h a ł .  Dzieje Polski 
w zarysie, wyd. 2gie znacznie zwięł 
szone, w 2eh tomach. Cena 1 tomu z 
przedpłata na 2gi . - . 8 *łr-

D r .  A n to n i  4 . Zameczki podolskie na 
kresach multańskich, wyd. 2gie po
większone, w Sch tomach . 7 złr.

Kamieniec. Żwanieo. Braha. Paniow- 
ce. Ości .  Czanokoiidce. Bar. ICohy- 
iów, f  zarogród.

P r e d w ; A lc i i a n d e r  b r .  (ejcbe). 
Dzieła wyd. kompletne er 13 ternach 
z -irtretem autora ^2 złr. 50 ct.

Kt. iedje dawniej drukowane i po
śmiertne. Triy po trzy, pamjętml i. 
Poezje.

S p e n c e r  H e r b e r t .  0 _ wycl jwamu 
umysłowem. nssoralnem i fiz pcznem, 
przełożył Michał Siemiradzki, wyd. 
2gie . • . . 2 złr.

S p l r y d i o n .  Kodei źwiatm. :zj zna
jomość życia we wszelakich stosun
kach z ludźmi, na podstawie dzieł pani 
d’ATi . . . .  . 80 cnt

W *  Ł  j  n a b y c i a  w e  w s a y e tk łe b  
k s i ę g a r n i a c h  p o  e e n a c b  wyżsel 
o z n a c z o n y c h .  3855 3—8

Las do sprzedania.
Las bukowy i sosnowy w objętośi 

1200 morgów i trzema karcimami, leśni
czówką i zabrdowaniami gospodarczemi, 
stanowiący odrębne oiało tabularne, pół 
godziny od aiai ta obwodowego i stacji 
kolei żelaznej Słoczów oddalony, jest z 
wolnej ręki do sprzedania. Bliższe waran- 
mi można zasiągnąć u właściciela listownie 
pod adresem: Z. B . O . w Glinu'-' stacja 
pocztowa i kolejowa Zborów 8816 2—6

PoM , który przez lat dwadzie
ścia kilki ka zagranicą jako
lużynier zajmował się bu
dową i ntrzymaniem dróg, 

po.rróciwBzy da iraju, szuka odpowied ISO 
zatrudnienia. Gdyby który z Wydziałów 
powiatowych "otrzebywał inżyniera i kon
duktora dla dróg powiatowych raczy się 
zgłosić do j-^edakcji Gazety Narodowej".

3 8

P n e w y b s r n e
przez ,S U E Z* sprowadzane

ERRATY
chińskie

O głoszeiiie.
Z powodu wyjazdu ze Lwowa i przesie
dlenia i 'a na wieś, są bardzo tauio do 

nabycia:
1. Nowy fortepian, konstrukcji braci 

Kikula. z Wiednia;
2. Dwa garnitury mebli małoco nży- 

'anyo'i;
3. Obrazy, lustra i dywany;
4. Biblioteczka obtująca r najlepsze i 

uajnowsze dzieła (wszystkie oprawny.
Bliższa wiadomość u właściciela tych 

przedmiotów w kaucelarji przy ulicy Ko
pernika Nr. 88, Isza brama, na dole, mię. 
izy godziną 2gą a 6tą po południu. .

1908 1—6

M O O O O O O l ś O O O O O S t i

SDziwnc tarjflry
najnowsza powieść

J A N A  LAM A,
w 2 tomach 

o.nuta na tle tosuuków lwowskich 
opuściła prasę n kładem

1 Polsflt
?  w e  L w o w ie .
¥  Cena 3 złr. Z przesyłką p. opaską 3.25.!

oooooo«ooooo>

:  V  ■ licytacji.

tSSs
Zakład Ogrodniczy |y&

JOZEFA SKARBKA
! we Lwowie pod I. 21. na Rurach,
X ; znany ■ -azej Publiczności od kilkudziesięciu la t, nag.tdnray -a 
Mft wystawach lwowskich ogroduiczo - sadowniczych w roŁu 1871 i 1874, 
b u  dwoma medalami srobrnemi i listem pochwalnym, dyplomem bonoro- 

wym za wyroby bukietów i wieńców, ma j.satzyt przypomuieć się 
y  Szanownej Publiczności, nadmieniając, że dostarcza

- -* BUKIETY, WIEŃC E i GIRLANDY weselne
ze świeżych kwiatów na zamówienia p o  c e n a c h  n aJt» P * » zy en ,

Bukiety salonowe

XL i WIELCE GROBOWE 3S
s zasuszonych kwiatów w najwyborniejszym guście.

S p r z e d a ż  k w i a t ó w  w  w a z o n k a c h  r o z n a i t e g o  
r o d z a j u  p o j e d y n c z o  i  h u r ie f a i ,  o r a z  d o s t a r c z a  h w ia -  pwl 
t y  d o  d e k o r a c j i  s a l o n ó w .  u U ]

Zamówienia w najkrótszym czasio.' 8IJHJ

Z powodu zwinięcia gospodar- 
twa odbędzie się na
Folwarku w Żubrzy,

10 milę przy gościńcu Siechowskim 
od Lwowa odległym, licytacja z 

I wolnej ręki gospodarskich narzędzi 
rolniczych i innych. Mianowicie 
znajdują się do zbycia: now a 

I m lo c a rn ia  z s ie c z k a rn ią ,
11 młynkami do czyszczenia zboża, 
I także p a r n ib  bardzo pożyteczny 
do karmienia bydła i t. d.
Licytacja odbywać się będzie 
d. 8. listopada i dni nastę

pnych. {,917 1—3

20.000 sztuk
J o d e t  b u d u lc ó w  * h , wysokopi 
nych, w korzjBtnem położeniu, są z wol
nej jki w iY fe b ie sz c z  n u c n ,  pół
mili od stacji kolejowej „Zagórz* do surze 
dania po cenie umiarkowanej.

Zarząd dóbr „Niebieszczany" poste re
stante Sanok. 3918 I—3

L. 5005.

N a  K n i p a r a o w i e

odbędzie się dnia 3. listopada b. r. o godzinie 12. w południe 
w kancelarji dyrekcji l ic y ta c ja

a) celem wydzierżawienia ogrodów zajmujących obszaru 
4 Ary 60 hektarów, 18 metrów

b) propinacji na rok 1881.
O bliższych warunkach dowiedzieć się można w Zarządzie 

zakładu codziennie w godzinach urzędowych, gdzie zakupuje się
również świeże masło, które można dostawiać według umo
wy tygodniowo lub miesięcznie.

Kulparków d. 19. października 1880.
$888 2—2 ^ R F r  -«»A.

PIECE
kaflowe

M a ł e  i  k o l o r o w e
z mateijału

ogniotrwałego
utrzymnje na składzie, sprowadza 

1 ustawia

Arnold Werner
we Lwowie, Sobieskiego 3

S t i w M i i ,

powidła i kawę

0:

a mianowicie:
3661 9—? Cena la  V» kilo
Nr. 1. T a n u ,  żółtokwiato-

wa aromat . . . . . .  ał. 4.40
Nr. 2. J n n t o J c z a n , biało-

kwiatowa arom. . . . .  zł. 8.60
Nr. 3. F t n d i y n ,  czarna aro

matyczna ............................ zł. 8.—
Nr. 4. S o u c h o a g ,  (sama

mało narkot...........................zł. 2.60
Nr. b. C inco, czarna familijna zł. 1.80 
Nr. 6. i# ;  a l e w k l  z herbaty zł. 1.20 
Nr. 7. Wyaiewki snajlepaayoh

L.s--rb&t . . . - *Ł 1.50
R aw a

najtaniej w han
St. Markiewicxa

we Lwowie, w Synku  l. 42.

po tanich ateraob eenaoh, 
‘ a: dlu,

M a g a z y n  S c h a y e r d w
we LWOWIE.

>aj iększy skład komisowy najlepszych

P Ł Ó C I E N
oraz

Bielizna dla dam i mężczyzn
(Kompletne wyprawy)

wysyłam dziennie w paczkach po 5 kilo 
pocztą lub koleją żel. 

śliwki duże suszone 1 kilo 30 i 84 ot.
owidła doskonałe kilo 28 i 82 ot. 
rzęchy włoskie kilo 30 ot.

Kawa Ceylon Nr. 1. kilo zł. 1.74.
„ Nr. 2. „ „ 1.66.

„ „ Nr. 8. „ „ 1.60.
„ Surinam Nr. 4. kilo zł. 1.52.
„ Rio I  Nr. 5. kilo z!. 1.34.
„ Java 1. Nr. 6. ik  :ł. 1 51.
„ Campinas N ■. 77 kjlo «ł 1.80.
„ San es (r s ilo zł. 1.24, 

ligdały słona:- kilo zł. 1 2ó.
'idzynki kilo 50 e t  

Marmelada morelowa kilo zł. 2. 
jakoteż orzechy laskowe, marony, jabłka, 
gruszki, pomarańoze i cytryny. Zlecenia 
a nadesłaniem a conto, w języku polskim. 

Budapest w psździerniku.
Sługa 3857 2 - 5

Tomasz Gurowicz,
K O nlffS g  e  N r .  U .

suesseb  b k .  m m m m m m m m u m u m m m u u m su m sm

Tanie i wyborowe czytanie!
Tylko 5 centów

a nawet mniej za arknsz illnstrowanego druku 
Powieści, Nowelli, Humory styki etc. etc.

S e r y a  I .  Bolesławita, Bezimienna. Powieść. Łoziński, Żółty generał. Po
wieść. Powieści Wilkońskiej, Zacharyasiewicza etc. Poezye Kraszew 
skiego, Lenartowicza, Pol Ujejskiego etc. . . Razem 54 arkuszy.

S e r y a  I I .  Jeż T. T., Ojeiee Nikon, Pc ieść histor. Powie’ i ! Bałuckie- 
go, Łozińskiego, Turskiego, Zacharyasiewicza. Poezye: Bly...go, Pola, 
Lenartowicza, Bohdana Zalea.^ego. L isty : Kraszewskiego, Lama. Hu
moreski etc. . : ........................................ Razem 53 arkuszy.

S e r y a  I I I .  I le awit», Czarna perełka. Po wieść. Je:' T. Nhlista.
'. n-rieść. V . Pola, _brazv litewskie z rycinami J. Kossaka. Poezye:
W. Pola, Ely...ego, Krasińsl »go, Humoreski etc. Razem 52 arkuszy.

S e r y i  I T .  Zacharya«if“ ic. J., Noc królewska. Powieść. ' nttmbach, Barów 
Kobielski. Powieść Berlicz Sas, Noc w Stepie. Lituauika A. Grottgera 
z rycinami. Poezye, Rumu oski, Rebusy, Szarady etc. Razem 52 ark.

S e r y a  T . Kraszewski, Bota Opieka. Powieść. M uh łbach, Bianka Malig- 
hieri. F deść. Sabowski, Nieszezęślitea. Powieść. Wilkońska, Przy
jaźń i Miłość. Obrazek historyczny. Gumoreski etc. Razem 50 ark.

S e r y a  V I .  Zacna.j  iewicz J., Szczęście kobiece. Powieść. Sabowski, 
Pojedynek amerykarski. Powieść. Orsza, Duch Komornika, zdarzonie 
prawdziwe. Artura Grottgera, Z  tycia szlachcica. Ryciny z poezyą. Ar
tykuły L. Tatomira, St. Sawickiego, Berlicza SAsa etc. Razem 61 ark.

S e r y a  V II-  Kaczkowski Zygmunt, (Sm  " Bak. Powieść. Kraszewski Upio - 
Powiastka. Powieści i nowelle hr .Komorowskiej, Sewera, A. Urbań 
skiego. Wenecya z rycinami. Przewodnik jwarzys i  i salonowy. Poezye: 
Antoniewicza, Ely ..ego, Bełzy, Ordona, Komorowskiego, Wł Zagórskie
go. Humoreski: Zagórskiego, W. Lama, Rodocia etc. Razem 77 ark. 
Dzieła te tanowiąoe treść KStrzechyu nabyć można za cer- fk a ł r .

5 0  c n t .  od Seryi, wyjąwszy Seryi VII., kosztujące1 3  a ł r .  5 0  c n t .  
Serye na. yć można do woli podług wyboru" no^edyńczo albo razem. 
Przy nabyciu ratami płaci się 1 a ł r .  za każe, Seryę zaraz, a resztę

w ratach miesięcznych po 5 0  cnt,. za każdą wziętą Sery.

Księgarnia F. H. RICHTERA

W rocznici) pwstania
1830131 r. 3H

Opowiadania kapitana 
F a t e l s k i e g o  z lat 
1822 — 1834, powtórzył 
J. L. 8o, 256 str., na we
linowym papierze z kolor, 
ryciną. Cena 2 zł. 20 ct. 
z opłatną przesyłką, sa po- 
preedniem nadesłaniem pie
niędzy.

P a m i ę t n i k i  jenerała 
Henryka Dembiń
skiego o powstania 
w Polsce 1830|31 r.
Wydanie drugie. 2 tomy, 
365 i 480 str. 4 zł.

Do nabycia 
w Administracji „Czasu.® 

w K r a k o w ie .
M T  PP. Księgarzom odstę
puje się za gotówkę stosowny 

r a b a t .

we Lwowie. 3703 8—8

E A li F I G m R O
1 P o m n i  U  F i ^ u  do przywrócenia siwym włosom ns
glowio i na brodzie lei tarw naturalnej.

P o n d r e  S a t l n  d o  o d ś w i e ż e n i a  c e r y .
1, B c u l e y a r d  B o n n e - N o u v  e l l  e w P a r y ż u .  

!Ve Lwowie w aptece p. Mikolascha i w ® i pp. Strzy-
żowskiego. Dzikowskiego i Jahla. 840211 40 -25

Cr
B U K U I EO T O  W E  D A J I i K l E

Mantylety, Surduty, Zarzutki,
M H a s x c x e  x i m o w e >

W MAGAZYNIE ,

ROMANA WOJCZYNSKIEGP
L. KISIELEWSKIEGO 3744 1 - ?

w e  L w o w ie  p l a c  H A B J A C H I  l lc m b a  IO .

te mam więcej trosk
n a  a ta r o ść .

Staremu i choremu nie mogła wj- 
! tarczyć szczupła pensr woiskowa ni 

wykło potrzeby i ochronić mię od nęd-y. | 
Podałem jeszcze raz rękę szczęściu. Za, 
pomocą instrukcji anr profesora Bnd. 
O r l i c e  w Neuliof’ p. Berlinem wygrałem
t e r n o  na 3 . 6 0 0  zlr.

niepotrzebuję się tera? o nic troszeryć 
Dziękując, uznsję war ość tej inatrnkcji. 

Praga. JAN KIlłSCHNh.R.
Na zapytanie, co d nabycia iustrnkcji 

odpowiada prof. Rudolf Orlice w Neuhoff 
Beri nem natychmiist gratis. 8490 1

Poszukuję 3849 8—6

dzierżawy apteki
lub umieszczenia jako m a g i s t e r  far*  
m  - j l .  M. 8. 1. 14. ul. Pańsk*, Lwów.

Grzyba i zgniliznę
i ł. p. uiuw<4 radykalnie Dr. H. Zerenera:

Antimernlion
e. k. uprzyw. środek, uznany za nijlep y, 
z chemicznej fabryki G n s ta W  S c n ą l -  
l e h n ,  we Wiedniu, X. Bez., ochraniając 
jednocześnie trwals wazystkis eiężci 6u- 
do wian? w do -łach, ssacnt&ch, zakładach 
kąpielowych i t. p., zuemniej pnogi kole- 
3559 jo re, mosty. 1—4

Skład we Lwowie w aptaea C y g n .  
K n c k e r a .

R .  G E B I B T H
c. k. nadworny maszynista 

Wiedeń, VII. Kaiaerstrasae 71,
poleca dla salonów i eleganckich pomieszkań swoje w różnych kolo

rach emaliowane i ndek rowane

ai,
]wytworniejazem wykończeniu po miernych eenacb, jak najnow

szy swój własny wynalazen.
Do nalyoia w fabryce i składach: 368]II 3 - ?
u p r  W, lf & Co., I  Operogasae 6., 
u Niuolaus Mnndt, 1. Brandstatte 5. 
u p. Richard Mauob, Y. KolowratriDg 12.
Zleihenia z prowinoji zał»t' iją się najspieszniej za pobraniem 
Bliższe objaśnienia podają ilnstrowane cenniki.

K A W Ę
bezpośrednio 'prowadzaną, najlepszej, 
najczystszej jakośoi aromatyosnej, do
starcza n. pocztowyoh wysyłkach po 
4*/« kilo osystej wagi, ooloną i franko
z t zsl iozen iem :
I erłowa prima 1 zł. 95 ct. kilo
Ceylon, aajlepssu . 1 zł. 70 ot.
Moka, wybrną . 1

e O O w O O O O O ^ O O O O O C O O O O O O O O i

K a n to r  w y m ia n y
c. k. uprz. gal.

akeyjnego Banku Hipotecznego
kupuje i sprzedaje

wszystkie efekta I monety
pod warunkami uajprzyatępuiejszemi.

©°'« L I S T 1 hipoteczne §
sa 1868 Dz. PP. XXXYni. N. 93, O

wybrana 
Jawa iir! ma 
Cuba, najlepsza

75
50
80

H .  M A I T 1
w  T r y j e i e l e

W tz- stk io inne gatunki wsapasie. 8765 2—12

• M — t i t W M M H M H * )
• Do uprzejme Wsadomości. 2

Ą . C Z O Ł O W S K I i  H E N B Y K  K A T Z E N E L L E N B O G E N  “  
jako generalna roprezentaeja Fabryki wyrobu machin, narzędai 

rolniczych i  odlew ani Th. BRBlłTA w  Ottynil, 
polecają S u sssn ą  Publiczności w następujące prMdmioty zaopatrzony 

s k ł a d  w  S t s n i s ł s w o w u .
Młocarme ręozne, młooarnie z maneżami o różnej sile koni, sieczkar

nie różnego systemu, młynki do csysicssnia zboża, cylindry, wialnie, pługi 
różnego systemu do głębokiej lub płytkiej orki i pługi irajskibows, różne 
odlewy uskuteczniając wykonanie takowyeh w jak najkrótszym czasie, 
przyjmują zamówienia na kotły parowe, aparata gorzelniane najnowszego 
systemu, w szczególności zalecamy system HENZEGO do zacieru kokuru- 
diy v  stanie niemielonym, aparata browarniane i do młynów parowych, 
pompy różnej wielkości i konstrukcji, rekwizyta do gaszenia pożarów, rury 
różnej grubości spiżowe i żelazne ciągnięte, nareszcie naczynia różne do 
ręoznyeh robót.

ViT skutek zawiązanych stosunków przyjmujemy także zamówienia na 
wszelkie i do różnych celów służyć mogące wyroby w fabrykach zagra
nicznych.

P a eenaęh fabrycznych jak najumiarkowaniej obliczonych, uskutecz
niamy wszelkie zamówienia w czasie jak najkrótszym, aDy ?&daoiu przyję
temu godnie i z całą sumiennością ku zupełnemu zadowoleniu Szanownej 
Publiczności w usiłowaniach nassyeh odpowiedzieć. 8870 3—8

Ceny staników 
Centurc p0  ̂8> !0 a0

Przy zamówieuiach listowych j rasza »u: 
b przysłanie miary w centymeti .fi : ifl«
ciętość piersi i grzbieta podrąmiouami wzię 
lin 2 objętoid HMd, 8ci objętośd biodei 
kta długośd miejsdśpodramionami do

r hi
ziłAtLww. — ^  m ~ a „

oibi-* ifihrę należy brać od rtkni.

które według prawa z dnia 1 . lipca
i najw. post. z dnia 17. grudnia 1871, mogą być użyte do lokowa
nia kapitałów funduszów} ch, pupilarnych kaucyj małżeńskich wojsko
wych, na kaucje służbowe i wadja— są w tywże kantorze do nabycia.

9K3&- Wszystkie polecenia z prowincji wykonują się bezzwło
cznie po kursie dziennym, bez doliczenia prowizji. 37 3̂ 2 - ?

*>000000000 c o o r o o o o o o o o

Ogłoszenie.
Z powodu swinięo.. stada, 

odbędzie się licytacja 
z wolnej ręki na

konie w Izydorówce,
d .  4 .  I  5 .  l i s t o p a  .

Między końmi Wystawionymi na lioy- 
tację znajdują się klacse żrebne, roczniaki, 
2 łatki, o uF’ 4 łatki, i dwa ogiery 4
letnie zdolne eprodnkcji; ogółem sztuk
20. Odległość od stacji kolejowej Stryj 
mil dwie. P. P. licytujących będą oczyki 
wać furmanki pa stacji. 388 2—6

Bliśs*' wiadomość w Administracji 
majątku Izydorówka, poozta Znrawno.

Najlepsze żreóło  
a smiiczncj

zakupna świeże

s » -  MŁawy 'tał
leca rzczegolni

jiL. Ia «ilo 
Jawa la ki> 
Ceylon la kilo . 
uSjloa l is  kilo 
Cuba la kilo 
Perłowa . kiło .

a lit. bilo 
Santos I. kilo 
'focca arabska la 
erzy odbiorze

poleca rzesngólnie:

MUND-ESSENZ.

1 zł. 88 ot

•agi n to 4*L 
st

ioc. żos

46
60 ,  
85 ,
s -70 ,
i *owych wiiiŁfli 

^  - ł -  -« -  “ » a  s S cmii i ,yssy ikich stacji pooąśo’rycn sa
CZW"1’ m. R749

■ .Na żądanie dokładna mi. •-
M  m  G ąld M h S r Hhandel w r̂yefcde! "

BPB  i marką oohronną zaopatrzona. Premiowana w Paryżu 1880. 
D E 6 1 X F k K C T H i o  .  AwrTrn łr . i» ,r Y f i y.Tgv  ś r o d e k  k o n s e r w a c y j 
n y  i  p r e z e r w a ty w « y ,  dlu h y g l e n l c a n e c o  p i e l ę g n o w a n i a  u s t  i  o - 
e k r o n y  w p ły w ó w  s d a a a m t y e z a y o h  przez dr. C - M - F A JB E B A ,

E a e n e f a  d o  n * t_ » k la c a ly p ta > * ,  n lane i*  k i i d r  n le a rc y jm n y  edor z u t  w  o k t^ jB io -  
* i ! ' i  .  n i ° w h i l  » G r ■ m o k ttla ły eh i j e s t  jedynym  p rzez  m zdyezne

znakem ijeśet erodldie “  w » J«  p rzeciw  d y fte rji. an g in ie , m izzm ztyeinym  he
lem  g n rd łz , odwnnin pow iotrze  w  in S im e r jłĄ  (ren to w n ie , napełn ia  pokoje oraeaw iąjgca w o n i(.

C e s .  r » « y J * L l * » * “ 0 ) ł  do  a .t^ E n c a ly p H i*  w  y«h
(ip ita laeh , jako środek odwaaUJęey Pekoje dla ekerfek 1 jako środek leeafoy a łaheśei aaraahwe

w C e n a  lląk o n u  1 * | .  2 0  et.
Za we > o w oapaiie  we w zzyztk iek znaeaniejeayek aytekneh t ekładaok yerfam a n a t.e -w e(.  

■ flin lłi 1
flłównv skład u Feliks Grlensteidl, Wien, I ., 8 o u e n ie l?  ie ?

1 Sygi

Zł.2 lflS3ańsiwowy2zl.
n a  c y w iln e

cele dobroczynne
z glówneini wygranemi 

złr, 60000, złr. 20000, złr. 10000 
w austr. rencie złotej. 

Ciągnienie 11. listopada 1880. 
Przy odbiorze 5 iosdw jeden gratis

PROMESY na
Losy Cisańskie

Ołóuma w ygrana  100000 zł. 
podatku

po 1 żł. 50 ot. i ot rmpel. 
Ciągnienie 15. listopada. 

B a n k -  n .  W e e ta s le r g e s e h f t f t
der Administration des

„MERCUR“ Budapest
3449 S. POLITZER. 2 - 4  
Dorottya-ntcza 12. Dorothengasse 12. 
Za ssuiozeniem nic się nie wysyła.

Wyszczególniony trzema wielkjemi medalami zasługi!!!

K u m y s  m l e c z n y
uznany prze/ wtaystkie kliniki medyczne i pierwszorzędne powagi le
karskie, tek krajowe jak i zagraniczne za jedyny śrouek radykalnie le
czący suohoty, katary, kaszle, ohrypki i osłabienie i wyoieńczenie sił fla- 
nzlca 60 ot., opakowanie 6 flaszek 60 ct. Kurek do picia kum’ !U 80 ot.

Kumys żeiateawy
zaukoraity ten środek zyskał powszechne uznanie i wziętośó jako pewnie 
i raayfcaloie leczący wszelkie oporoby poohodzaoe z niedobrewności mia- 
nowicie bladaezkę, osłabionie płoiowo, hypoohondrie i dolegliwości ko
biece. Flaszka 70 ct. ______ ■ _

Kumys wapń owy
Doświadosenia przekonały, że tylko kumys wapniowy osuwa gruź

licę, choroby skrofuliczne i katar kiszkowy. Flaszka 70 o t

Jan  Ih n atow icz
m a g i s t e r  f a r m a c j i  i zaprzysiężony chemik sądowy 

LWÓW, ni. Kopernika I. 3.

C. k. uprz

d Lampy naftowe
o w formie świec
ce zastępnją znprinie droąiś 
*3 świece stearynowe. Oświe, 
S, tlenie za 12 godzin 1 ct 
g Cena jednej 30 ct.
|  Przy odbiorze na tuzmy 
.s, najwyższy rabat.
•  M. Hasenorhl,
“ we Wiednia,

Mazimilianstrasse 8 w podwó' 
rzu na prawo.

Słuchajcie,
wiążcie i zaumiewajc:M

P r ijJ ę l. od n i f  konk«raow«| niadsir: ■-
psdioj w ioikiaj fabryki wyrobów ze sreb,J 
britania, t o w a r y  «  srebra britania. 
które nsnret opstriono e s  antkiem  ftbryeaar :1  
(Echł BRITANIA", i l  b e ie o i,  o ij l i

daremnie rozdane.
Za nadesłaniem należytoóci 7 zł., lub 

za pob aniem otrzyma każdy uastepijąoe
przedmioty niżej 4 części realnej ar 
lośoi, a tu :
4 se tn k  d .b r jc k  -o iś« r ite to w y ck , ■ trson- Y 

kam i «.e s re b ra  b ritan ia  a a a f is l .  >
oatraam l,

8 sz tu k  doskonałych widelaónr, a b rltn n ia  
sreb ra  w jednej satuo*;

6 s i t .  Jyżek ae s reb ra  b ritń n ia . lito,
6 s i t .  lyżeoaek n \jlepaae j ja lce ie i;
0 sa t. podstaw ek aa  n o tę ,  nąjU psaoj j a 

k o śc i,
1 chochla lita r ae s reb ra  b ritan ia , najlop-

eej ja k o se i;
raeena1 w ara  ech* * litego  sreb ra  b r i ta n ia ;

6 tacek Y ie te ria , eyaelewauyoh :
3 łick tarae  salonowe, p y tan e ; 
i s itk o  do herbaty  as sreb rn  h ritan la  
l cukrownii-sk* lub p iepranieaka ae s re 

b ra  b n tn o ia ; 
tf kubków? na j aj n s reb ra  b r i t a n ia ;
* tacki na cuk ier n a jn ew sacfo  fasoan 

grebrnego na w ysoklsk  neikneh .
52 sztuk .

ag
s - S  8 » •

r sa jm
M.S Sjrft-
*4 H

mm•r d -

t*
W szystkie wyaej praytooaono pras d m it ty 

sportndsone a najlepeaeg-o s reb ra  b ritan ia , a je a t 
te  jedyny m elal, k tó ry  tk w s ie  b atym aestnaie  ł 
od praw dziw ego s reb ra  po 25 n iy w an ia  n ie ds 
^ozpoinanln, za eo się  gw arantu je*  Jako dowód* 
źe m cż j^ jg io iaen ie  n in ie jsze  aie

= =  n a  o s z u s t w ie  —
obowi^auje si<̂  pub isanie  aw róeló tow ar Jeio liby  

nie potlebał. Kta sebie tedy źrcay  nabyó do- 
r i trw n ły  tow ar, a ai.* o saukn isay , aa nwojs 

r „ a isd * e , a#cheo sin udać, ja k  długo aapas s ta r 
szy jedyni#  de

J. H. Uabinowicz,
w e W ied n iu ,

Britania Silber - Pdbrikt - D epot, 
3529 I I .  Maltgar— 3. 1 3

L. 1752.

Uwiadomienie.
Z powodu przeszkód nieprze

widzianych odbędzie się licyser'! 
na dostawę artykułów żywności 
dla Zakładu Drohowyżskiego
dopiero 17. listopada r. b.

a l i c .  B a n k  k r e d y t o w y  ’
we Lwowie przy ulicy Jagiellońskiej 1. 3., 

podaje do wiadomości, że wszystkie w obiegu znajdujące się

ASYMATY KASOWE)
z 90-dniowem wypowiedzeniem, obecnie po 5°j., oprocentowane,

począwszy od dnia 1. lipca 1880
z 90-dniowem wypo-będą oprocentowano t y l k o  po 

wiedzeniem.
Lwów dnia 26. marca 1880,

xS 11 01la o

3721 3—?

W yoaw cy  i wlaściJele J .  Dobrzański i K. Oromsu.

I > y  r e k c j  a.
[Przedruk nie będzie opłacony.] t

4.

Odpowiedzialny redaktor J. Dobrzański. 2 drukarni „Gazety Narodowej" pod zarządem A. Skerla.
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